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KURIER IAUSZAVSIO.
Dnia 21 Listopada 1861 t .  Sobota. Dnia 9(21) Listopada 1868.

Rano zimna st; 7, w połml: z st: 4 
wysokość wody st: 2 c. fi (Ubywa)

Stan barom etru: 
na pogodę. Ubyło dniagod: 8 m. 1 4 .

Jutro, Stej Cecylji Panny M. 
Pojutrze, Śgo Klemensa Papieża.

Prenumerata Kurjera W arszawskiego, wynosi: w W arszawie rocznie rs. 4 kop: 80; półrocznie rs. 2 kop: 4 0 ; kwar­
talnie rs. 1 kop: 20; miesięcznie kop: 40 ; za odnoszenie do domn, dopłaca się kop: 5 na miesiąc. Numer pojedynczy w Kan­
torze Redakcji kop: 5 . Na prowincji i w Cesarstwie, rocznie rs. 8 ; półrocznie rs. 4 ; kwartalnie rs. 2 z kopertami.—  Adres 
Redakcji: Plac Teatralny, Nro 473  lit:C; dom W. L. Zabłockiej.

— Jutro w kościele Śgo Ducha, przy rogu ulic: 
i Długiej i Freta, odprawiać się będzie konkluzja ty-

godniowego odpustu, na cześć Śgo Stanisława Kostki. 
Jutro też w kościele Śgo Franciszka Serafickiego, 
przy ulicy Zakroczymskiej, jako w uroczystość Stej 
Cycylji, patronki muzyki, przed jej ołtarzem odbędzie 
się solenna wotywa o godzinie 9ej rano, w czasie 
której, chór amatorów pod dyrekcją, p. Pawlewskiego 
zostający, wykona celniejsze utwory muzyki kościel­
nej. . /

— JW. Jenerał-Feldmarszałek hrabia Berg, Na­
miestnik Królestwa w dniu wczorajszym raczył po­
wrócić z Wierzbołowa.

— Wyjechał z Warszawy: kamerjunkier dworu
C. M. książę Jabłonowski, do Dubna.

— Kommissja Rządowa Sprawiedliwości podaje do 
powszechnej wiadomości, że Komitet Urządzający 
w Królestwie Polskiem na 265 posiedzeniu w dniu 6 
(18) września r. b. odbytem, zapis summy rs, 1,500, 
na fundusz wieczysty dla kościoła parafjalnego w Mił­
kowicach, przez niegdy Balbinę z Wężyków Bogdań­
ską, testamentem urzędownie na dniu 4 (16) grudnia 
1862 r., sporządzonym uczyniony, w myśl art. 910 
K. C., z zachowaniem praw osób trzecich i pod wa­
runkami bliżej w testamencie wyrażonemi, zatwierdził.

  ___________  (Dz. War.)
— Pocztamt W arszawski.—Dla wyjaśnienia powo­

dów, nastąpionego w ubiegłych kilku dniach bieżą­
cego miesiąca, opóźnienia w doręczeniu korrespon- 
dencji z Petersburga, Pocztamt Warszawski poczytu­
je za obowiązek podać do wiadomości publiczności, 
że od dnia 4 (16) listopada, pociągi na drodze że­
laznej St. Petersburgsko-Warszawskiej, znacznie się 
opóźniają, tak dalece, że poczta zamiast o godzinie 
dej po południu, przybywa do Pocztamtu dopiero 
o godzinie 9ej wieczorem. (Dz. War.)

Hassa Oszczędności M iasta  H 'arsza  w y  z Kantorem pomoc­
niczym w gmachu szkolnym za kościołem św. Aleksandra 
przy Alei Bclwederskiej pomieszczonym, w tygodniu upły- 
nionym do dnia s (15) Listopada roku 1868 włącznie, wy­
dała książeczek nowych 51 ,  na które, tudzież na dawniej­
sze w  328  wnioskach, złożono rs. 5,215  kop: so. Na żądanie 
zaś 85 Uczestników, (prócz procentu rs. 24 kop. 2 5 , należnego 
za rok bieżący od całkowitych odbiorów), wypłaciła rs. 3,448 
kop: 4 2 ' / , ,  i umorzyła książeczek 24.  Przeto uczestników  
18 ,574 ,  posiada kapitał rsr. 6 3 2 ,5 5 8  k. 7 7% (Dz: W  >

— J  — Zbyteczną byłoby dziś rzeczą dowodzić, 
jak każda nauka na społeczeństwo ludzkie sprowadza 
dobroczynne skutki. Każdy z nas, który jej choć tro­
chę nabył w młodocianym wieku, może otwarcie przy­
znać że tak jest, a nie inaczej.

Wiemy o tem aż nadto dobrze, czemu niepodobna 
zaprzeczyć, że cokolwiek w umysł nasz młodziutki 
przy pierwszem poznawaniu liter wszczepiono, to do 
późnych lat prawie w pamięci zachowujemy.

Któż z nas nie pamięta tych wrażeń, jakie pierwszy 
nauczyciel zrobił na naszym umyśle, przestrzegając 
nas w omyłkach sylabizowania, czytania, lub opowia­
dania historycznych zdarzeń? Pamiętamy prawie z do­
kładnością wszystkie nasze zabawki, sukienki nawet, 
jakie nam w dziecinnym wieku dawano? W później­
szym zaś wieku, kiedy myśl nasza dojrzała i uzyskała 
wsparcie nauki, takie szczegóły już się stały dla na­
szej pamięci trudniejszemi do zachowania.

Z tego więc wychodząc, chcę powiedzieć słów kilka, 
o uczeniu dzieci, podług metody Froebta, która jako 
łącząca zabawęjz nauką, niezatarte niczem w przyszło­
ści, na umyśle dziecka pozostawi ślady.

Nie będę tu dowodził, jaki ta metoda pożytek przy­
niesie człowiekowi w ogólności, i jak wielki wpływ 
mieć może na całą jego przyszłość; niech te ocenią bez 
uprzedzenia uczeni pedagogowie, ale i ta  może być 
zbawienną dla rzemiosł. Jako dokładnie obeznany ze 
światem rzemieślniczym, śmiało powiedzieć mogę, że 
zastosowanie metody pywyższej dla dzieci, które kie­
dyś poświęcić się mają zawodowi rzemieślniczemu jest 
bardzo wielkiej wagi.

Nie będę tu opisywał szczegółowo owej metody, bo 
każdy może poznać ją  z książeczek na ten cel wyda­
nych.

Jakże tu zręcznie i trafnie zabawa połączona z na­
uką!

Umysł dziecka bez żadnych trudności rozwija się. 
przyzwyczaja do zastanawiania się i kombinacji. Weź­
my np. używanie sześcianków: z nich układają się 
figurki prostokątne, i poznaje się rozkład ścian, boków, 
kątów, ustawianie takowych pionowo, poziomo, i t. p 
Dalej, drut przeprowadziwszy przez ściany sześcianu, 
z jego obrotu otrzymuje się dwa ostrokręgi i t. d.

Wszystkie te figury używane są zwykle w rzemio­
słach, więc ważną jest rzeczą poznać' takowe.

I znów, jakże ważną rolę w każdem rzemiośle graja 
kolory?

Tu według metody Froebla, dzieci wcześniej pozna-



ją  je t  trzech farb: malują tęczę, później drzewka, 
bukiety kwiatów i różne figury, które im się w każ- 
dem niemal rzemiośle przydadzą.

Zobaczmy jeszcze rzecz na pozór małą, ale również 
ważną, owo układanie (tkanieJ, ze strzyżonego pa­
pieru różnych deseni, które malutką rękę wprawiają 
do rysunków, bez których żaden rzemieślnik obejść 
się nie może. Dziwić się naprawdę przychodzi, pa- 
trżąc jak dziecko prawie bawiąc się, uczy się tylu 
pożytecznych rzeczy, których zastosowanie' w 'przy­
szłości dopiero oceni.

Nauki takiej, jaką już posiada owo dziecko, nie 
jeden dorosły rzemieślnik, nie jest w stanie okazać, 
i na zapytanie, z pewnością, gdyby mu przyszło od­
powiedzieć, zarumieniłby się tylko.

Rzemieślnikowi, który w dzieciństwie poznał za­
sady matematyki, rysunku, jeometryczne figury, łą ­
czenie kolorów i choć początki fizyki, którego wreszcie 
ręce wcześniej nabyły wprawy, łatwiej i zręczniej 
idzie praca. Dokładnie on wykończa każdą robotę, 
a nawet prędzej się w nim rodzi myśl wynalazków, 
i udoskonalenia fachu, do którego należy.

Wprawdzie, szkoły rzemieślnicze zapoznają swoich 
uczniów z temi naukami, ale krótkość czasu, oraz częste 
zaniedbanie się przez pracę tygodniową i zwrócenie 
przez ten czas całej uwagi na robotę przez majstra 
wyznaczoną, a jak w czasie wolnym, chęć do zaba­
wy, która zwykle w takim wieku każdemu towarzy­
szy, rugują i zacierają z pamięci to, co w kilku go­
dzinach zostało wyłożone. Niedziw więc, że pomimo 
uczęszczania do rzemieślniczej szkoły, niejeden wy­
rośnie na niedołęgę, niepojmującego nic więcej nad 
to, czego się machinalnie nauczył.

Z tych więc powodów, z całą usilnością zalecać 
należy metodę, która już bujny plon wydaje u na­
szych sąsiadów. Najwłaściwszemby było, a nawet 
koniecznem, gdyby owa metoda bezwarunkowo była 
wprowadzoną po wszystkich ochronach, nietylko w na- 
szem mieście, ale i po prowincjach.

Dotąd tylko, jeśli się nie mylę, jedna ochronka, 
którą we wszystkich szczegółach oglądałem (przy 
ulicy Piwnej), za starauiem zacnych opiekunów, ma 
wprowadzoną u siebie te metodę. \ \  artoby, aby 
w innych tego rodzaju zakładach, zacni pp. opieku­
nowie, którym nigdy niebrak na poczuciu obywatel- 
skiem, bez uprzedzenia raczyli tę metodę zaprowa­
dzić głównie z tej przyczyny, że do ochronek bardzo 

' biedni wyrobnicy i rzemieślnicy posyłają dzieci, któ­
re w przyszłości nie na co innego, jak tylko do rze­
miosła przeznaczać i oddawać będą.

Bardzo wielu pp. majstrów, którzy mają jaśniejszy 
pogląd na rzeczy, oraz pojmujących i znających me­
todę Froebla, oświadczyło się za takową, prosząc, abym 
przy zdarzonej sposobności, mógł te ich chęci poprzeć 
artykułem w pismach publicznych, przyrzekając, że ze 
swej strony, wszelkiego dołożą starania, aby froeblow- 
skie zasady, tak skutecznie do rozwoju rzemiosł 
przyczynić się mogące, coraz większego nabywały 
upowszechnienia.

Dałby Bóg, aby zacni i szanowni opiekunowie, któ­
rym Opatrzność oddała w ręce te opuszczoną mło­
dziutką i ubogą rzeszę dziatek, pozbawioną najważ­
niejszych warunków życia, bo chleba i nauki, uła­
twili im przyszły tak mozolny zawód.

9»«06«B

— W d. 23 b. m., to jest w poniedziałek, o godzinie 
9ej rano, w kościele powązkowskim, odprawioną bę­
dzie msza św. zą dusze zmarłych z familji Gawarec- 
kich, a to z legatu przez Magdalenę Gawarecką uczy- 
nionego, o czem Nadzór cmentarza interessowanych 
zawiadamia. —7,972— (19,000)

— Pojutrze w poniedziałek dnia 23 b. m., jako 
w 8-mą rocznicę śmierci ś. p. 'Klemensa Danielshiego 
urzędnika Kommissji Spraw’ Wewnętrznych, odpra­
wioną zostanie msza żałobna ogodzinie 8-ej z rana. 
w kościele Sgo Aleksandra. —7 ,9 7 0 -  (17,428)

— Wdniu 23-m b. m. w poniedziałek, o godzinie 
7-ej z rana, w kościele Ś-go Jacka, przy ulicy Freta, 
odprawiać się będą Egzekwie Kawalerskie, za dusze 
zmarłych braci konfraternji zgromadzenia czeladzi 
szewckich. ‘ (17,433)

— Za spokój duszy ś. p. Cecylji z Targońskich Wy- 
siekters/ctej, wdowy po rzeczywistym radcy stanu, 
członku warszawskich departamentów (rządzącego se­
natu, odbędzie się msza św., po jutrze t. j. w ponie­
działek d. 2o b. m. o godz. 10 rano w kościele para­
fialnym Narodzenia N. Panny na Lesznie, na którą 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, zaprasza się.

—7,997— (19,429)
— V\ przyszły poniedziałek t. j. d. 23 b. m., jako 

w dziewiątą rocznicę pochowania zwłoki ś. p. Julianny 
z Karpińskich Kosmowskiej, odprawioną będzie w ko­
ściele [Sgo Antoniego przy ulicy Senatorskiej, o godz. '

ran*’ W0,t}?va’ za spokój jej duszy, 0 czem pozo- 
• \  ^ rką . zawiadamia Krewnych, Przyjaciół
i Znajomych zmarłej. —7,994— (19  ooo)

r i p ; S bena z Skibińskich Rapszewska, po dłu­
giej i mężniej chorobie, opatrzona Świętemi Sakra­
mentami, przeniosła się do wieczności, w wieku lat

j f n h S f f P  " ,4  l  Sm"tkU’ “ C *® * Krewnych, Przyjaciół i Znajomych na eksportację zwłok z ko-
oTodzhdP e®° m ? 1ZyŻa’ w dniu 22 Listopada r. b., 
kowski " ^  S1̂  Gnijącą na cmentarz powąz-

_  w  i • —7989—(17359)
tim i . l t ^ T raW m o Pltrzo n aŚ § ' Sakramen-C?a0CT * K otkow skich .
7 rt/inżn,; LL yvszy Iat 58- Pozostały mąz wraz
na m h w i t  aSZa KrewnJ’ch> Przyjaciół i Znajomych
w P o n i ? d S r nie zwłok z kościoła Śgo Krzyża,
kowski odbvć«- ° g?dzinie 3 V» na cmentarz powąz kowskiodbyć się mające. —8022— (17421)

Łączj/ńska, w piątym roku życia, po 
zeszła z 17 .1  7 Żk!ej oborobie, w dniu dzisiejszym 
w dniu M m 7 iata’ Wyprowadzenie zwłok nastąpi 
z m te z k S k  "V 2-giej po poludoiu,
nowazkowski’ n Cy ZłoteJ Ner na cment arz
zanrasza l  KrA °gl1 Żeni w najwi§kszej boleści rodz ice, zapraszają Krewny cli i Przyjaciół. — 8015—(17,4 27.)
P,vMw7v, u na w smutku Leontyna, córka Teodora 
Z f l Z Ó  ’ donosz%c o zgonie małżonka swego, ś. p.
T isz a  na wvmrn 7 nł^a inzynierów faso low a., za- 
kwi M e  zwłok nieboszczyka, do cer-

<291 T • a nej w Cytadeli Aleksandrowskiej dnia 
nno-v/eh 0 godzinie 6ej po południu, i na
nie H ej r a n o S J ? ^  d’ 11 ListoPada> 0 g ° dzi'  odbyć się mający. —8016— (174114)
. ł/ ,/ /anie zvvd°k ś. p. Jenerał-Majorowej Ka-
taizyny Molier owej, odbędzie się nie w Sobotę, jak 
przed tern doniesiono, lecz w Poniedziałek 11 (23) Li­
stopada, o godzinie lOej rano. —8012— (1735ą )



—  Nie bez pożytku może dla naszych czytelników 
będzie wiadomość o niektórych zasadach, jakich się 
trzymają, biura telegraficzne: Niemiec, Francji i An- 
glji w przesyłaniu depesz. Każdy wyraz siedmio- 
sylabowy, liczy się jeszcze za pojedynczy, ośmio-syla- 
bowy już za dwa wyrazy. Każda liczba pięć-cyfrowa, 
liczy się za jeden wyraz, sześć-cyfrowa za dwa. Je­
żeli jednak w liczbie pięć-cyfrowej, np. 54,678, po 
cyfrze 4, damy przecinek, liczba ta uważa się za dwa 
wyrazy. Zwykle też przecinki w liczbach opuszczają 
się przy telegrafowaniu. Liczba 1 1 uważa się za po­
jedynczy wyraz, ale 111 */* za podwójny. Znaki pi­
sarskie wcale się nie liczą, ale wyrazy podkreślone 
czyli kursywa  pociąga za sobą podniesienie taksy. 
Każdy wyraz podkreślony liczy się za dwa; jeżeli 
atoli w jednem zdaniu są trzy wyrazy podkreślone, 
a nie przy sobie leżące, liczą się za więcej niż za 
sześć wyrazów. Skoro całe zdanie chcemy mieć pod­
kreślone, depesza wypada taniej, bo tylko jeden wy­
raz się dodaje. Znak procentu % uważa się za wy­
raz, toż samo znak funta. Cudzysłów każdy znaczy 
także jeden wyraz, podobnież jak pauza lub dywiz.

—  Ńajzawołańsze praczki holenderskie i belgijskie 
do cienkiego prania nie używają sody, lecz boraksu. Na 
4 kwarty waru biorą dobrą garść. Oszczędzają tym 
sposobem połowę mydła.

— Przywieziono temi dniami do Paryża bronzowy 
odlew płaskorzeźby Lenartowicza, przedstawiającej 
przejście izraelitów przez Jordan, a o którym i wło­
skie i krajowe pisma, pochlebnie już wspominały.

— Na linji z Aleksandrowa pogranicznego ku W ar­
szawie, kończą zawieszenie drutu telegraficznego, po 
którym odbywać się będzie telegraficzna korrespon- 
dencja, wprost z Torunia ze stacjami Królestwa.

— Połów śledzi na wybrzeżu kaszubskiem i pomor- 
skiem, jako też minogów w Wiśle, tego roku tak jest 
obfity, jak najstarsi rybacy nie pamiętają.

— Przed paroma laty w dziennikach zagranicznych 
czytaliśmy, o wynalazku p. Dodć, który wyrzucił z fa­
bryk zwierciadeł zabójczy merkurjusz. Bliższy opis 
tego wynalazku zamieścił p. Niewiadomski w Tygo­
dniku Ulustrowanym z d. 6 Czerwca 1866 r. P. Dodć 
poświęcił dziesięć lat pracy rozwiązaniu tego huma­
nitarnego zadania, uwieńczonego zasłużonem powo­
dzeniem. Odtąd platyna w stanie najwyższego podzie­
lenia wyłączyła zupełnie szkodliwy metal. Wyroby 
takie najpierwsze, z wzorowych zakładów zwiercia­
dlanych pp. Creswel i Tavernier, obudziły podziw 
wszyskich. Wynalazca zresztą „podał w dzienniku 
»Les Mondes,“ opis tej metody. Dowiadujemy się, iż 
w fabryce zwierciadeł p. Silberberga w Warszawie opi­
sany wyżej sposób wylewania zwierciadeł, od pewnego 
czasu również zastósowanym został.

— W krótce w sali Obywatelskiej Resursy, wystąpi 
w koncercie słynny pjanista p. Józef Wieniawski. 
Bliższe szczegóły we właściwym czasie podamy.

—■ Donieśliśmy już o zapisach ś. p. Tadeusza Zanie- 
wicza na celi dobroczynne. Dziś dodajemy jeszcze, że 
pomiędzy innemi legatami zmarłego, znajduje się, jak 
nas zapewniono, zapis 3,000 rubli na szkoły rzemieśl­
nicze i 1,800 rubli na restaurację wieży i kościoła 
Panny Maryi w Warszawie.

— Na skutek przedstawienia Urzędu Starszych sta­
nu kupieckiego, Dyrekcja Dróg Żelaznych Warszaw- 
sko-Wiedeńskiej i Warszawsko-Bydgoskiej, zgodziła się 
na ustanowienie komitetu doradczego z kupców, który

wpływać ma do obrad nad zmianą taryfy transporto­
wej, w duchu odpowiadającym potrzebom i życzeniom 
kupiectwa. W skład komitetu tego wchodzą panowie: 
Stanisław Brunn, Henryk Friedlapder (firma Ostrow­
ski), Edward Hering, Juljusz Hermann, Karol Jacob­
son i Juljan Simmler.

— W dopełnieniu artykułu zamieszczonego w Nrzc 
257 naszego Kurjera, nadmieniamy, że plafony mito­
logiczne pędzla Bacciarellego, znajdujące się na suficie 
wielkiej sali archiwalnej w b. pałacu Prymasowskim, 
zdjęte zostały przez p. Karola Beyera, na żądanie i 
dla użytku redakcji Tygodnika Illustrowanego.

— Jutro na scenie teatru wielkiego, odbędzie się 
uroczystość muzyczna, ku uczczeniu zmarłegp w dniu 
14 b. m. Rossiniego. Programnr rzeczonej uroczysto­
ści ułożonym został przez Reżysera opery i jej dy- 
rektóra, wyłącznie z utworów zgasłego kompozytora. 
Jak słyszeliśmy, rozpocząć ma widowisko uwertura 
z Wilhelma Telia, następnie zaś wykonaną zostanie 
słynna modlitwa z opery „Mojżesz11 i dwa ustępy ze 
Stabat Mater. A na koniec powtórzona zostanie po 
raz trzeci, opera „Cerulik Sewilski. “ “W pierwszej 
części jutrzejszego widowiska ma być także w około 
uwieńczonego laurami biustu Rossiniego, ułożonym 
obraz z głównych postaci jego znakomitych oper.

— Program poranku deklamacyino-muzycznego u- 
rządzonego dla p. Władysława Świeszewskiego, jest 
następujący: 1) Uwertura Hejnsdorfa, wykona orkie­
stra pp. Lewandowskiego i Kuhnego. 2) „Sielanka mło­
dości11 Konstantego Gaszyńskiego, deklamacja, p. W. 
Świeszewski. 3) Romans z opery: „Straszny Dwór14 
St. Moniuszki, p. Filleborn. 4) „Farys“ Karola Ba­
lińskiego, deklamacja, p. Królikowski. 5) Uwertura 
z op. „Fra Djavolo“ Aubera, orkiestra. 6) „Pajazzo“ 
J. N. Kamińskiego, deklamacja, p. Świeszewski. 7) 
„La Negresse“ Donizetti’ego, panna Kwiecińska. 8) 
„Wiochna“ T. Lenartowicza, deklamacja, pani Mo­
drzejewska. 9) a) Romans z op. „Cyganka* Balfego i 
b) „Kwiaty, śpiew p. K. Kratzera, wykona p. Fille­
born. Poranek odbędzie się jutro t. jest w Niedzielę 
o godzinie 1-ej z południa w Sali Obywatelskiej Res- 
sursy. Biletów oprócz w wymienionych miejscach po­
przednio, nabyć będzie można w dzień poranku, przy 
wejściu do sali Ressursy.

— W zakładzie fotograficznym pp. Klocha i Dut­
kiewicza, wykonane zostały w tych dniach portrety 
pani Modrzejewskiej w różnych formatach.

— W Wilnie, jak donosi „Gazeta Polska*, na Dwor­
cowym zaułku zapaliła się w sklepie z materjałami 
do oświetlania używanemi, kerosina, od świecy pło­
nącej, zbyt przysuniętej do nalewanego na sprzedaż 
tego płynu. Płomień niebawem ogarnął sklep i znisz­
czył nagromadzone w nim materjały, wartości rsr. 
500. Straż ogniowa uchroniła od większego pożaru 
miasto i skład tych samych materjałów, znajdujący się 
w piwnicy. Sklepowa, której nieostrożność spowodo­
wała ten wypadek, poparzona, wkrótce umarła.

— W mieście Łomży, jak nam donoszą, od kilku 
dni tak obfite spadły śniegi, że sanna w mieście na­
stała.

— Nieszczęśliwe wypadki na flizach w obecnej po­
rze rozpoczynających się mrozów, prawie codzień się 
powtarzają. I wczoraj, jakiś lokaj upadłszy na Krak,- 
Przedmieściu, złamał prawą nogę.

— Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego,* 
od B, P. rs. 3, z których rs, 1 dla biednej na maszy-



rtf,—  i po kop: 50, dla 4 biednych obarczonych dzie- ; 
fttti;— rs. 2 dla ucznia Gimn: Realnego od W. N.,— i 
od J. R. rs. 1 kop: 50, z tych 75 kop: na wpis dla stu­
denta Szkoły Głów: i 75 kop: dla biednej na maszynę.

— Panu K* Mniejsza o to jak przemysłowcowfpo- j  

doba się nazwać swój zakład, byleby dobrze i staran­
nie rzecz swoją wykonywał. Salon do czesania wło- j  
sów, jest nazwą konwencjonalną, a choćby się tam kil- I 
kanaście osób naraz nie mieściło, nie wpływa to wca- i  
le na lepsze albo gorsze porządkowanie głów ludzkich 
(naturalnie w szczotkowem znaczeniu tego wyrazu).

— Agrykoli.—Nie widząc skutku długoletniej pracy, 
skruszywszy pióro stalowe umarł Wawrzyniec, a 
cny Bonifacy, legł na posłanie laurowe.

Wszak żadne pisma dowcipem nie gardzą, każde co 
może, to bierze. Ale o dowcip trudno te i-az bardzo, Na­
wet... w Świątecznym Kurjerze...

— Piszą nam z Częstochowskiego: Rozwój naszego 
miasta, szybkim postępuje krokiem. Aleja prowadzą­
ca ze starego do nowego miasta, zabudowywa się cią­
gle, szkoda tylko źe szpital Panny Marji w tejże alei, 
przy Banhofie Drogi Żelaznej położony, pod wzglę­
dem sanitarnym nie przedstawia zamierzonego celu, 
albowiem dym z lokomotyw letnią porą chorym nie- 
pozwala używać świeżego powietrza, o każdej zaś po­
rze turkot i świst lokomotyw, działając drażliwie na 
nerwy, o wiele utrudnia chorym radykalne leczenie. 
Łatwo jednak zdaje się wygodę z korzyścią możnaby 
połączyć, urządzając w miejsce szpitala magazyn solny 
a szpital przenosząc do gmachu w którym się maga­
zyn dotychczas mieści. Administracja dostawy soli 
wydaje znaczne kapitały za przewóz do składu, a prze- 
przeciwnie pomieszczono go tuż przy kolei, można 
po linji bocznej sól składać w prost z wagonów do 
Magazynu. — P. Wiśniewski obywatel tutejszy, chcąc 
przyswoić wyroby garncarskie, kamienne z Bunzlau 
z Saksonji, które zalecają się dobrocią i wytrzymało­
ścią, sprowadził ich tutaj znaczny zapas kilka tysięcy 
sztuk obejmujący. Znajdują się tu rozmaite gospodar­
skie naczynia, począwszy od podstawek, doniczek, 
skończywszy na olbrzymich garnkach ośm garncy 
płynu obejmujących, i to po bardzo przystępnych ce­
nach. — Obecne długie wieczory smutno się wloką; 
nie jedna rodzina, chciałaby przyjemnie przepędzić 
wieczorek, ale niestety, teatr miejscowy dotąd próżnu­
je, widać pp. dyrektorowie trup prowincjonalnych za­
gniewali się na nas, a przecież doświadczenie pokaza­
ło, że i w Częstochowie nie brak na lubownikach sztuki 
dramatycznej. — Z 13-go na 14 mróz parustopniowy 
Osuszył prozaiczne błoto, a w ślad za nim i śnieg po­
bielił pola, i codziennie potrósze go przybywa. Dla 
myśliwych ponowa, a dla nas mieszczan sanna się 
Szykuje, przy chwyceniu mrozu ziemianie już kończyli 
zwykłe w polu roboty.

— *Z Krakowa. — W Sobotę 14 b. m. odegrano tu 
pierwszy raz operetkę „10 Cór,1' odznaczyła się w niej, 
w niej w roli „Sydonji11 p. Borkowska, artystka z teatru 
p. Ratajewicza. Drugi to raz występowała ona tutaj 
z Wielkiem powodzeniem. Dyrekcja tutejszego teatru 
ofiarowała jej miejsce stałe. Jestto żona basisty tea­
trów warszawskich: młoda, wdzięczna i bardzo żywa, 
z korzyścią może miejsce wodewilistki zająć na tutej­
szej scenie. Występuje p. Nowakowski, syn sławnego 
artysty lwowskiego Jaha Nepomucena, ale bez wiel­

kiego powodzenia. Niebrak mu zasobów scenicznych, 
lecz przesada szpeci jego grę. W roli barona Le Coq 
„w Dziesięciu Córach11 p. Kamiński udobitniając jeszcze 
płaskie koncepta, treść tej roli stanowiące, zupełnie 
nie podobał się publiczności.

— Między innemi piszą z Krakowa: Scena tutej- : 
sza nie może się użalać w kursie bieżącym, chociaż 
niedawno otwartym, na brak świeżych sił, które czę- i  

ścią stały się własnym już jej nabytkiem, częścią 
chwilowo talent swój przynoszą jej w dani. We czwar­
tek ujrzeliśmy znowu występującą po raz pierwszy 
w gościnie, artystkę teatru warszawskiego p. Bor­
kowską, w dwóch jedno-aktowych komedjach ze śpie­
wami: „Nie bez przyczyny11 i „Folwark Primerose11, , 
w pierwszej w roli „Zuzanny11, w drugiej roli „Marji11. 
Pani Borkowska posiada wiele warunków, czyniących 
ją pożądanym pojawem na scenie. Gracja ruchów, 
zwinność, głos miły, niekiedy aż pieszczotliwy, zawsze 
jednak odpowiednio modulowany, mimika wyrazista
i dobrze charakteryzująca wrażenia, przytem właści­
we pojmowanie ról, zjednały jej sympatyczne przy­
jęcie. Role czułe w wodewilach zdają się być spe­
cjalnością p. Borkowskiej, jakkolwiek nie chcemy przez , 
to przesądzać, aby i inne odcienia gry nie były ta­
lentowi jej przystępnemi.

— Pan Walery Wysocki już przyjechał do Lwowa, ' 
gdzie jak donieśliśmy, przepędzi całą zimę, w celu 
udzielania lekcji śpiewu.

— Z W r o c ła w ia , 1 7 L is to p a d a  —  P szen ica :  spokojn ie ,  
pr. 84  funt. b ia ł a  7 1 — 79 — 84  sgr. , ż ó ł t a  6 9 — 7 3 — 79 sgr., ‘ 
p i ę k n e  g a tu n k i  nad n o t . ,  pr. 20 00  funt.  n a  b ież .  m ie s iąc  
64 ta l.  żąd an o .  Z y t o :  p o p y t  m a ły ,  pr. 84  funt.  w  m iejscu  
s z lą s k ie  59 — 63 — 67 sgr.,  n a jp ię k n ie js ze  do  68 6gr płac.  
200 0  fa n t .  n a  b i e ż ą c y  m ie s ią c  51 tał . p łc . ,  l is t -grud .  4 9 %
tal.  p ła c . ,  kw .-m aj 49 ta l .  żąd .  i p łac .  J ę c z m i e ń :  ob r ó t
s ła b y ,  pr. 74^ funt. w m iejscu  ż ó ł t y  5 0 — 55 sgr. , j a s n y  
56 59 sgr  , b ia ły  6 0 — 62 sgr.,  n a jp ięk n ie js zy  nad not .  płac.
2 0 0 0  funt.  na b ie ż ą c y  m ie s ią c  56  tal. żąd .  O w i e s :  of ia ­
ro w a n y ,  pr,  5o funt.  w m ie jscu  s z lą s k i  3 5 — 41 sgr.,  gal icyj-

, 3/ ,  *?r'’ '"^dO funt.  na  b ie ż ą c y  m ie s ią c  51 %  t a I-
pł .  O r  o c h :  bez  obrotu ,  pr. 90  fu n t  do  g o to w a n ia  68 — 72  
sgr. ,  n a  p a s z ę  62 — 67 gg r W  y k  a: u w a ż a n a ,  pr. 90  funt.  
5 8 — 61 sgr. Bób: w p oś led .  to w a r z e  n ie sp rzed a jn y ,  pr  90  
fu n t .  7 4 — 80 — 88 sgr. Ł u b i n :  ż ąd an y ,  pr. 90 fu n t  52  —
56 sgr. Koniczyna: przy sp o k o jn y m  o b r o c ie  s ta le ,  pr. lo o  
fu nt .  b ia ła  1 4 — 15.—  l 8 - a i ‘ ta l. ,  c ze r w o n a  10— 12— 13 — 15 
tal.  1 y m o t k a : . o f i a r o w a n a ,  6 — 7— 7 ’/* ta l.  S i e m i e  k o ­
n o p n e :  bez  zm iany ,  pr. 60 funt.  b rut to  5 2 — 55 sgr. N a ­
s i o n a  o l e j n e :  n ie z m ien n ie  s ta le ,  pr. 150  funt.  brut to .  
R z e p  z i m o w y :  17 4 — 1 8 4 — 194 sgr.  R z e p i k  z i m o -
wy :  1 <2— 178 182 sgr., n a j p ię k n ie j s z y  n ad  not.  pr. 2 0 0 0
fu nt .  n a  b ie żą cy  m ies iąc  90 ta l .  żąd .  O l e j  r z e p i o w y :  
b e z  z m i a n y :  pr. 100 funt. w  m ie js cu  9 */e ta l .  ż ą d ,
na  b ie ż ą c y  m ies iąc  9 % 2 ta l  żąd . ,  l i s t . -g ru d .  9 % 2 ta l .  
żąd. ,  grud .-s tycz .  9 %  ta l .  żąd . ,  k w iec . -m a j  9 %  ta l .  ż ą d . ,  
5/!2 tal . płac .  K u c h y  r z e p i o w e: tr z y m a ją  s ię ,  pr. 100 fu nt .  , 
w m ie jscu  6 1 — 62 sgr. O k o w i t a :  pr. 100 k w a r t  a  8 0 %  1 
T ra i l ,  w m ie js cu  15 tal.  ż ą d . ,  14%  ta l.  p ł a c ,  na b ież .  m ie -  j 
s ią c  15 % — 1 4 " / , ,  ta l.  p ł a c ,  l i s t - g r u d z .  15 Vi a— 15 ta l ,  p la c .  ■ 
k w iec .-m aj  15%  tal.  płc. U r z ę d o w y  kurs; A u s tr .  ban k .
8 7 'A ’/3 p tac- R ossy jsko  p o lsk ie  83%  p łac .

— Z listu pisanego z Berlina, dowiadujemy się, że 
na koncertach dawanych tam przez Biląego. bywa 
mnóstwo słuchaczy. Do zasobnego swojego repertoaru, 
dla zadość uczynienia wymaganiom gustu ateńczyków 
z nad Sprei, Bilse przyjął obecnie potpourri Conra- 
di’ego, pod tytułem „Offenbachiada11, którego wyko­
nywania robią furorę. Dd B erliia przybył także w tych 
czasach p. Drechsler, warszawianin, na naukę kompo­
zycji. Znawcy tutejsi, a jest ich więcej, jak nieznaw-



ców, wróżą, młodemu muzykowi, pomyślną artystyczną 
karjerę.

— Adelina Patti, czyli margrabina de Caux, o któ­
rej mówiono, że zerwała umowę, z teatrem peters- 
burgskim, jedzie stanowczo do Petersburga i zamó­
wioną została na pobyt tam aż do 1871 roku.

- -  Pan Charles Edmond w Paryżu, którego ode­
zwanie się zawiera wiele trafnych spostrzeżeń o tea- 
trze spółczesnym, wnioskuje, aby członkom komedji 
francuzkiej odebrać przywilej sądzenia sztuk teatral­
nych.

—- Telegram z Londynu donosi, że bank tameczny 
podniósł dyskonto z 2 na 2 1/2 °/». — W dniu 28 b. m. 
ma się odbyć w Ranku Polskim wybór agenta przy­
sięgłego giełdy warszawskiej, dotychczas zgłosiło się 
dwóch kandydatów, reflektujący na tę posadę winni 
w jak najprędszym czasie kwalifikacje swe gdzie nale­
ży złożyć. Pohór opłaty zapraw o handlu i przemy­
słów na drugie półrocze r. b., przedłużony do końca 
r. b. Pobór ten dopełniony będzie niezależnie od po­
boru podobnych opłat za rok 18(59.— Kommissja Rzą­
dowa Spraw Wewnętrznych i Duchownych, reskryp­
tem z d. 7 (19 marca) r. b., ustanowiła na rok bieżą­
cy składkę od ubezpieczenia ruchomości o 40% niż­
szą od taryfy normaluej ustawą przepisanej. (G. H.)

Ostatnie Wiadomości Polityczne.
Niezmordowani' w swoich politycznych rozumowa­

niach, które go aż przed kratki sądowe zaprowadzi­
ły, dziennik „Gaulois“ zadaje sobie znów pracę roz­
patrzenia się w szansach rozmaitych kandydatów do 
tronu. I tak, powiada między innem i: Don Carlos, 
jak się zdaje, utracił poparcie gabinetu tuileryjskiego i 
rzymskiego dworu. Pierwszego z tej przyczyny, o ile 
nas zapewniają, że przekonano się o skąpem prawdo­
podobieństwie trjumfu jego sprawy, drugiego zaś 
przez to, iż Watykan doszedł do tego, iż nie pokła­
da wielkiego zaufania w jego wierności względem ka­
tolicyzmu. Kandydatura księcia Asturji (syna Izabelli 
Ii-ej) od kilku dni zyskała wielu zwolenników: mó­
wią', że cesarz Napoleon patrzy na nią przychylnem | 
okiem, a cesarzowa gotową jest poświęcić cały swój j  

wpływ, aby ją  koniecznie z pomyślnym skutkiem 
przeprowadzić. Trudnym, a prawie niedającym się 
rozwiązać punktem tej kombinacji, jest wynalezienie 
rejenta, mającego dość popularności, ażeby hiszpanie 
zgodzili się na niego. Utrzymują, że książę Sesto nie 
jest obcym temu rodzajowi restauracji. Przybyły przed 
niedawnym czasem do Paryża, jest niezawodnie pra­
wą ręką tego sprzysiężenia, ale jakaż to słaba prawi­
ca! Co się tyczy księcia Montpensier, krążą pogłoski, 
że coraz więcej zbliża się do marszałka Serrano i ad­
mirała Topete, i że jest ich kandydatem. Rząd tym­
czasowy nie ma żadnego urzędowego kandydata, a 
chociaż każdy z jego członków ma jakąś szczególniej­
szą do tego lub owego predylekeję, to przecież rząd, 
jako ciało zbiorowe nie będzie adwokatował za nikim 
przed zgromadzeniem kortezów. Co się tyczy Prima, 
to nikt nie może przeniknąć jego myśli w tej kwestji.

^Monitor" donosi, że depesze odebrane z głównych 
miast hiszpańskich stwierdzają poprzednie wiadomości 
o spokoju panującym tak w stolicy jak na prowincji. 
Spodziewać się zatem należy, że tak jak wieści o wy­
buchłych w Madrycie zamieszkach, mających jakoby 
przypominać paryzkie powstanie czerwcowe 1848 r.

okazały się fałszywemi, tak i na przyszłość przewa­
żna część narodu rządzić się będzie umiarkowaniem i 
roztropnością, bez których kraj stałby się pastwą 
wojny domowej, niedającej obliczyć z góry swych na­
stępstw. Według wszelkiego prawdopodobieństwa, 
Hiszpanja daleką jest od takiej ewentualności, albo­
wiem w numerze z d. 15 b. m. „Epoca" donosi , że 
stronnictwo republikańskie zamierza odpowiedzieć na 
manifest mouarchiczny, a w odpowiedzi s\vej oświad­
czy gotowość swą, uszanowania postanowień kortezów 
ustawodawczych, albowiem chce jedynie spełnienia 
woli narodu. Oświadczy również, iż tylko przez za­
chowanie porządku służyć można sprawie publicznej, 
bez względu na to, czy się jest republikaninem, czy 
monarchistą.

W wydanym przez spadkobierców zmarłego Roth- 
schilda okólniku, dom ten handlowy oznajmia interes- 
santom, że firma nieboszczyka przeszła na jego dwóch 
synów Alfonsa i Gustawa. Według wiarogodnych za­
pewnień, massa spadkowa wynosi nieco więcej nad 
2,000 miljouów franków, a dobrze rzeczy znający fi­
nansiści angielscy zapewniają, że w całem zjednoczo- 
nem królestwie W. Brytanji, niema ani jednego ma­
jątku, któryby z rotszyldowskim mógł być poró­
wnany. Oprócz swych domów, w których sam mie­
szkał, zamku w lasku bulońskim, i  wspaniałej posia­
dłości Laferrieres, Rotszyld zostawia 51 domów 
w Paryżu i w najznaczniejszych miastach europejskich) 
We Włoszech, a mianowicie w Rzymie, Neapolu, Flo­
rencji i Turynie posiadał pyszne pałace i domy mie­
szkalne.

Lord Stanley miał temi czasy mowę do wyborców 
swóch w Lynn, i w mowie tej kreślił główne punkty 
wewnętrznej i zewnętrznej polityki W. Brytanji w tym 
tonie familjarnym i pobieżnym, jaki przyjętym jest 
na wyborczych zgromadzeniach angielskich.

Kilka ustępów z tej mowy wszakże budzą prawdzi­
we zajęcie. Spokojny zupełnie o pokój na Zachodzie, 
nie mógł wszelako zaprzeczyć, że chmury gromadzą 
się na Wschodzie, chociaż chmury te nie przerażają 
go nateraz. Mówi z pewnym rodzajem goryczy o nie­
wielkich korzyściach, jakie miała wyciągnąć Turcja 
z czynionych dla niej lat temu piętnaście przez F ran­
cję i Anglję ofiar i poświęceń, o stanie opłakanej 
słabości, w jakiej utrzymuje ją  podziś dzień jej zbyt 
powolne kroczenie po drodze postępu, i dodał, że 
słabość ta jest dla wszystkich nieszczęściem, i że jeśli 
łatwo jest bronić Turcję od zewnętrznych niebezpie­
czeństw, to za to trudno zasłonić ją od smutnego stanu 
finansów i wewnętrznego bezładu, skoro sama temu 
zapobiedz nie umie.

Następnie, udzielił surowych, ale roztropnych rad 
tym, którzyby chcieli korzystać na Wschodzie z po­
zornej słabości państwa ottomańskiego dla rzucenia 
tam nasion powstania i bezrządu, na czem sami naj­
przód ucierpiećby musieli, gdyby się im nawet po­
wiodło dzieło zniszczenia. Rozróżnił troskliwie te dą­
żności anarchiczne od dążności do prawdziwego po­
stępu. Skreślił zajmujący obraz roli, jaką mogłaby 
odegrać na Wschodzie Grecja, gdyby chciała iść do 
celu drogą odpowiednią.

Mówiąc o wypadkach hiszpańskich, zapewnił na 
nowo, że politykę roztropnej oględności i nieinter­
wencji, uważa jako najwłaściwszą dla Anglji, i zale­
cał ją  kilkakrotnie w najważniejszych miejscach mej 
mowy.



Pruska izba deputowanych wyprzedza chęci rządu 
i przynagla do rozbioru budżetu. Dyskussja ogólna 
już się skończyła: temi dniami rozpoczął się rozbiór 
pojedynczych artykułów i nie ulega najmniejszej wąt­
pliwości, że budżet będzie zawotowanym bardzo rychło. 
Ministerjum okazuje się gotowem do ustępstw, co się 
tyczy czynionych mu uwag: a kładąc cały nacisk na 
nagłość chwili i konieczność przegłosowania budżetu 
bez jakiejkolwiek zmiany, pozwala tem samem mieć 
nadzieję rozległych wzajemnych ustępstw, jak tylko 
na nie położenie skarbu i bieg spraw świata pozwoli.

Prassa półurzędowa pruska otrzymała polecenie 
zaprzeczenia dziwacznemu twierdzeniu dziennika 
„Mćmorial diplomatique1*, że baron Werther czynił 
starania u kanclerza Beusta, ażeby usunął z „Czerwo­
nej księgi" depeszę wysłaną pod cl. 30 Września hra­
biemu Wimpfen, jego ajentowi w Berlinie, względem 
depeszy Ussedoma.

„Czerwona księga" nie została jeszcze rozdaną de- 
delegacjom, które mają tylko w ręku preliminarze 
budżetu, i odnoszące się do niego dokumenty. Dele­
gacje miały wynurzyć życzenia ministrowi spraw za­
granicznych, aby zaprowadził jak  największą oszczę­
dność w wydatkach na swój departament, ą zarazem 
aby zreformował służbę dyplomatyczną. Życzeniom 
tym rząd państwa odpowiedzieć pragnie i dlatego 
złożył trzy wykazy, a między innemi i preliminarz 
na rok 1869 wynoszący tylko 4,180,000 złr. (mniej o
83.000 złr. niż na r. 1868 uchwalonem, a mniej o
243.000 niż na tenże rok żądanem było.) Co się tyczy 
reform w osobistym składzie i płacy podwładnych 
urzędników ciała dyplomatycznego, to nowy podział 
i zmiany w konsulatach przeprowadzonemi zostały 
nietylko bez nadwyżki kosztów, ale nawet z ostate­
czną oszczędnością 50,000 złr.

Rozbierając uchwałę rejchsrathu co do oznaczenia 
cyfr armji austrjackiej na 800,000, w ciągu lat dzie­
sięciu, „Journal des Debats" nie może pojąć jak izba 
mogła wyrzec się służącego jej prawa uchwalenia co­
rocznie podatku pieniężnego i podatku krwi. Zdaniem 
jego, żadne zgromadzenie nie ma prawa wiązać rąk 
tym zgromadzeniom, które po niem postąpią, i jeże­
li obecny rejchsrat mógł uchwalić coś podobnego 
wbrew zasadom konstytucji, to tak samo ich następ­
com będzie wolno znosić te dwa artykuły prawa woj­
skowego, utrzymujące stan liczebny wojska przez lat 
dziesięć niezmiennym. Ta uchwała więc, mówi „Jour­
nal des Dśbats" nie zdaje się nam ani szczęśliwą ze 
stanowiska konstytucyjnego, ani bardzo ważną pod 
praktycznym względem.

(Indćp. belge, Nordd. Allg. Ztg., Le Nord, fechl. 
Ztng, La Libertć, N. Pr. Ztg, W. T. B., La F rance)

Depesze Telegraficzne.
Wiedeń 20 Listopada, godz. U  w nocy.

Berlin. — Półurzędowy artykuł dziennika 
„Norddeutsche AUgemeine Zeitung“ gani po­
stawę rządu rumuńskiego; twierdzi, że w ża­
dnym razie rząd pruski nie może być zadowo­
lonym, widząc pokój Europy zagrożonym przez 
Rumunję. W końcu, artykuł doradza Rumu­
nom utrzymywanie przyjacielskich stosunków 
z Węgrami.

ILODEX 11 TMŁAS.
Najmniej skomplikowane prawodawstwo jest w Te­

xas.
O instytucji tej, opowiada słynny podróżnik Grćgory 

takie szczegóły:
„Przebywając w Texas, udałem się pewnego dnia ra ­

no do sali miejscowego sądu, i po zaprezentowaniu się 
jednemu z sędziów, prosiłem go o egzemplarz krajowe­
go kodexu.

Na to więc dictum, przedstawiciel sprawiedliwości, 
skłoniwszy głowę życzliwie, udał się do przyległego sali 
posiedzeń, ustępu i pokazując mi olbrzymi nóż zwany 
przez krajowców bowie knimes rzekł:

Oto jest nasz kodex!
Była to odpowiedź krótka, ale nader wymowna...

SPRAWY ZE SKRÓCONEGO TERMINU.

W Tybećie w następujący sposób rozstrzygają się 
processy o sprawy graniczne. Na miejscu sporu, wyko­
pują się dwa doły, do których adwokaci wchodzą do 
pół ciała.

I tak pozostają oni naprzeciwko siebie, wystawieni 
na działanie promieni słonecznych i na kąsanie owa­
dów. Przychodzi nareszcie chwila, w której adwokat 
mniej wytrwały, zrzeka się w'ygranej i wychodzi z do­
łu, uznając sprawę swojego kiienta za przegraną.

Sąd na miejscu stosuje wyrok i stronę przegrywa­
jącą skazuje na koszta processu.

Wszystko więc tam zależy od mniejszej lub więk­
szej drażliwości skóry adwokatów.

S Z A 1 & A U A .
P ie r w s z e  lite ra, lite ra  t r z e c i e ;
D rugie  odwrotne, broń starodawna.
IV szystka , ptaszyna tylko, a przecie
Z głosu swojego, wielce zabawna.

(Znaczenie zeszłej Szarady, K orale).

Dla dogodności czytelników naszych, otwartym 
został nowy Kantor „Kurjera Warszawskiego" w han­
dlu win i korzeni pana Szadurskiego, na rogu ulicy 
Gołębiej, pod Nrem 171 (jak to karta przez Redakcję 
udzielona oznajmia.)

Redaktor, W. Szymanowski.

— Ludwik Pawłowski, Patrou Trybunału w Siedl­
cu, urzędować rozpoczął tamże. (2—3) — 7840—

—-, Obniżenie taryfły celnej, jakie ma wejść w wyko­
nanie z początkiem roku przyszłego, zaczyna już obja­
wiać dobroczynne skutki. Znany skład perfumerji pana 
Smiechowskiego, przy ulicy Nowo-Senatorskiej, pierw- 

j  szy ogłosił znaczne obniżenie cen na pachnidłach fa- 
j  bukowanych nad Tamizą lub Sekwaną. - 8 0 1 0 -  
. -  Komitet Towarzystwa Resursy Obywatelskiej,

zawiadamia, iż w przyszły Poniedziałek, dnia 23 Listo­
pada r. b. o godzinie 7 x/3 wieczorem, dany będzie dru­
gi z kolei wieczór muzykalny, dla Członków Towarzy­
stwa. Bilety dla Członków pojedyncze po kop. 40, fa- 

I milijne po kop. 30 od osoby, dla osób wprowadzonych 
po kop. 50, wydawane w Gmachu Resursy ua dole 
w dniu 21 i 22 Listopada (w Sobotę i Niedzielę), od 
godz: 7ej wieczorem, oraz w d. 23 Listopada w Po­
niedziałek od godziny 6tej.



PROGRAM KONCERTU II W RESURSIE !
OBYWATELSKIEJ 

dnia 23 Listopada 1868 roku.
Część I,

1) Kwartet Es dur (Op. 12) (Mendelsohn-Bartholdy) a) 
Adagio- Allgero, b) Canzonetta, c) Andante, d) Finale, wy­
kona kw artet smyczkowy, pp Anger, Stelmach, Myszkow­
ski i Goebelt. 2) Polonez z op. „H rabina11 (Moniuszko) 
(stówa W. Pola) wykona kw artet wokalny zdwojony, pp. 
Cieślewski, Mystkowski, Studziński, Dietz, Suszyński, P i­
sarski, K ozieradzki i Borkowski. 3) Air varie (op. 22) 
(Yieuxtemps) wykona na skrzypcach p. Anger.

Część II.
4) Adagio z l-go kwartetu F-dur (Op. 18) (Beethoven) 

Wykona kw artet smyczkowy (jak wyżej). 5) a) Dzwon wie- 
czoruy (Donizetti) (Słowa M. Radziszewskiego) b) Taniec 
szkieletów (W. Studziński) wyk. kwartet wokaluy zdwojony 
(j- w.) 6) a) Andante (con variazoni) i b) Scherzo (L.
(Spohra) z drugiego kwintetu G-dur (Op. 33) wyk. kwintet 
smyczkowy, pp. Anger, Stelmach, Studziński, Myszkowski 
i Goebelt. 7) a) Matka i dziecie (Donizetti) b) Zalotna 
(Chopin) wyk. panna Brzechwa. 8) a) Serenada (Oktet) 
(Miller-Hartung) słowa M. Radziszewskiego, b) Mazurek 
(Wiosna) (K. Studziński) słowa M. Radziszewskiego, wyk. 
kw artet wokalny zdwojony (j. w )

Początek o godz. 7V2 wiecz. (l — 1) —17,249.

—  Oznajmiam pewnej Pani, króra wynajęła mie­
szkanie od Sgo Michała w domu moim", pod Nrem 
1117 lit. E, przy ulicy Prostej i dotąd nie zajęła; że 
jeżeli się nie zgłosi w przeciągu dni dziesięciu od daty 
ogłoszenia, to mieszkanie wynajętem zostanie komu 
innemu, a straty jakie z tego względu wyniknąć mo­
gą, poszukiwane będą drogą prawną na jej osobie. —  
Właścicielka domu Nr 1117 lit. E. — J. Mfilier.

— 8,003—
—  Choroby gardlane: zapalenie, owrzodzenie, na­

brzmienie błony śluzowej, ochrzypłość, utratę głosu 
(aphonia), cierpienia tuberkuliczne i syfilistyczne gar­
dła, noworośle, leczy specjalnie przy pomocy laryngo­
skopii D-r Kohn, ulica Królewska, dom Jeziorańskiego, 
1062 , od 8 do 94/a rano i od 3 do 6 po południu. Bie- 
'dnych bezpłatnie. (3“ 8) . . — 7728— (16,023)

—  Dotknięta po ostatniej swojej słabości,, straszną 
chorobą, fistułą pęcherzową, napróżno szukałam ra­
tunku w jednym ze szpitali warszawskich. Pozostawa­
łam tam przez sześć tygodni, a nietylko że operacja 
nie powiodła się, ale nadto bardzo tam cierpiałain na 
ogólnem zdrowiu. Kiedy prawie obłąkana z rospaczy, 
miałam powracać co prędzej do moich czworga dro­
bnych dzieci, szczęśliwym trafem poznałam się z oso­
bą, wyleczoną, z takiejźe samej choroby jak moja 
przez W-go D-ra Rogowicza. Wstąpiłam do Zakładu 
Leczniczego dla kobiet z wznowioną nadzieją, że jest 
jeszcze niezawodna pomoc do wyleczenia mnie. Obec­
nie, w trzy tygodnie opuszczam ten Zakład, nietylko 
uwolniona od kalectwa, z jakiem tam weszłam, ale i 
ogólnie zdrowa. Wdzięczną pamięć o tym Zakładzie 
przechowam aż do zgonu, bo tam znalazłam wszystko 
to, czego niedostawało mi w domu i czego nie mogłam 
mieć w szpitalu: biegłego i szczęśliwego operatora 
w osobie W-go D-ra Rogowicza, staranną opiekę, 
zdrowe powietrze, czystość i wyszukane wygody, a to 
wszystko za umiarkowaną opłatą. Przekonanie, jakie­
go nabyłam w tym Zakładzie, że jedynie szlachetna 
gotowość w zapewnieniu prędkiej i skutecznej pomocy 
lekarskiej cierpiącym, była pobudką do jego założe­
nia, ośmieliło mnie do zamieszczenia tych kilku słów 
wdzięczności. —  Julja Onacewiczowa z Bielska, w gro­
dzieńskiej gubernii. — 7987__

—  Księgarnia Gustawa Sennewalda, przy ulicy Mio­
dowej Nr 481 (4 nowy), otrzymała już z zagranicy 
pierwsze numer a następujących pism, za rok 1868/69 
„Journal des dames et des demoiselles; Magazin des 
demoiselles,“ oraz „Musće des families,“ o czem sza­
nownych pp. Prenumeratorów ma honor zawiadomić.

— 8011—
— W restauracji nowo-załoźonej w domu N° 1126, 

przy idicy Żelaznej, dostać można w każdej porze 
śniadań, obiadów i kolacji, z różnych potraw, po ce­
nach umiarkowanych, a flaków w niedziele i czwartki, 
porcja po kop. 7 1/2, obiady po kop. 20; z czem po­
lecam się względom Szanownej Publiczności. 
___________________________ — 8 0 1 3 -(17 ,439 .)

I f l l i a K U J ł l  H X T U U  P I Ę K S I I C H ,  w Pałacu Ka- 
zimierowskim, w pawilonie na lewo, we Czwartki i Nie­
dziele bezpłatnie, od godz: loej rano do 2 ej po południu.

D O N IESIEN IA ..
PETROLEUM czyli NAFTA,

w naczyniach blaszanych amerykańskich, szczelnie zamkuię- 
tych. z szrubą patentowy zabierających pięć galonów, na- 
deszłą do Kantoru l ia r o la  Jacobson , pod Nr 947 
przy ulicy Zimnej, gdzie takową łącznie z naczyniem, po 
cenie stałej Rs. 4 Kop. 5o za blaszaukę, nabyć można. 

  ( 1— 3 ) —8OO8 — (17436)

P r e c z  z Ł y s i n ą !
Kto choćby cztery la ta  nie miał włosów na głowie, może 

je  w trzy dni odzyskać; Wąsy i Brody rzadko porastające, 
pokryją się gęstym włosem.

JAtEVTV KRAWIECKI,
ulica Lipowa Nr 2745. 

__________________ (1— 1)___________ — 7977-r(l7350)

Znaczna część
Wyrobów Złotych i Brylantowych,

pozostałych po zwiniętym 
IHAGAZTOIE niegdyś II. HIIiDEBUANDTA,

złożoną została do sprzedaży 
w MAGAZYNIE JIIBILEKSKIKI

pod firma
J  Ł  1  IK G K R ,

przy ulicy Miodowej Nr 481, obok Księgarni P. Sennewalda, 
gdzie dalsza  w yprzedaż takowych odbywa się po ce­
nach tak samo jak  poprzednio o 35 i5O°/0 zn iżonych  

(1 — 3) — 7982 —(13161)

Przy ulicy Trębackiej pod Nr 636/7, jest do wynajęcia 
świeżo odrestaurowany

L O K A L ,
składający się ze Sklepu frontowego, dwóch Pokoi, oraz 
Kuchni osobnej, wraz z Alkierzem i Piwnicą. Pomieniony 
Lokal może być wynajętym na prywatne Mieszkanie, za ce­
nę Rs. 270; zaś na Handel lub inny proceder o Rs. 30 wy­
żej. Informacja u Stróża miejscowego, lub w Składzie Ma- 
terjałów Piśmiennych Ottona Flecka, przy ulicy Krakewskie- 
Przedmieście pod Nr 427. (1—3) —7983— (17416)

Nagrody Ks. 15.
W dniu 13ym Listopada r. b., w Piątek, zgi­

nęła z domu Hrabiny Potockiej, przy ulicy W a­
reckiej Nr 1358 (nowy 4), W yżlico  An- 

g lc lsh a , biała, łeb po za uszy kasztanowaty, z Obróżką 
surowcową na szyi, gnlka na prawym boku na żebrach, bar­
dzo pokorna. Kto ją  odprowadzi, lub da znać gdzie się znaj­
duje, pod Nr 724, ulica Leszno, dom W goRentla, do miesz­
kania Nr 1, otrzyma powyższą nagrodę. Nieprawy zaś po­
siadacz pociągnięty będzie do odpowiedzialności sądowej, 
za przechowywanie nieswojej własności.

(1—3) —7981—(17435)



P i|• ----------  ** Mam zaszczyt zawiadomić Ziaska- m
s wą Publiczność, iż w RESTAU­
RACJI. przy ulicy Marszałkow­
skiej, Nr 1379 we Wtorki i Soboty 

wydawany będzie wyborny P e k e f l e ł s z  z  g r o ­
chem. W  każdy Poniedziałek tak zwany W u r a t -  
P ł k n t k .  W 'Piątki i Soboty R yby a w Niedzie­
lę i Czwartki F l a k i ,  znanezeswej dobroci. Wszel- 
kiemi trunkami krajowemi izagranicznemi, oraz Pi­
wem Bawarskieip z fabryki W. Junga poleca się.

( l _ l )  7967 (17,438) A u g .  S e l to l z

Potrzebna je s t Osoba
dó Zarządu Domu na prowincję.

Bliższa informacja u Szwajcara w Hotelu Polskim.
(2—3) —7964 —(17368)

ł w Qai?a msnt.wsmm
na Nowym-Swiecie, wprost ulicy Śto-Krzyzkiej 

D z iś  n a  k o l a ą l ę  Polędwica.
J u t r o  n n  ś n i a d a n i e  Kotlet wołowy 
W  k a ż d e j  p o r z e  wszelkie dziennym jadłospi­

sem objęte Potrawy.
Obiady po kop. 25 i 30, od godziny lej do 4ej 

po kop. 50, od godziny 2ej do 5ej.
W każdej porze można dostać Drobiu, Zwierzyny, 

Kotletów cielęcych i baranich, Bifsztyku , Rozbrat- 
lu po wiedeńsku, Zrazów A la  N e ls o n  i innych potraw.

Od godziny Rej z rana KAWA ze śmietanką i HER- 
BATA.—MLEKO prosto od K r o w y  rano i wieczorem. ^  

Przyjmują się obstalunki na miasto. #
(11-0) 7665 (3374) \

0 S T R Y 6 I
O s t e n d z k i e  I  M o l w t y ń s h i e ,

   ... - z Flensburga, codziennie świeże, nadchodzą do
Handlu Win i Delikatesów A  H o e q u e t ,  w Gmachu Tea­
tralnym. f34—0 ) - 7002- ( ,5^ L <̂

OSTRYGI OSTENDZEIB,
codziennie świeże w Handlu Sowiś-

 iiiiHiSISSlii Hkirgo i Sznleu, dawniej E. Koe-
lichena , przy rogu ulic Długiej i Przejazd.

,™ (i’_ 3) —8006—(17,437) _

O S T R Y G I
Ogtendzkle i Holsztyńskie,

codzieó świeże w Handlu 
A n t .  S t ę p k o w s k i e g o

(26—0) —7056—(15761)__

w in o g r o n a I I d e ń s k ie
wyborowe i zupełnie słodkie nadeszły do Skład 
A. Stępkowskiego. (55—o) —6252—(1400)

TEATR WIELKI.
Dziś: N A S I  N A J S E R D E C Z N I E J S I ,  (wystąpienie

Pani M o d rz e je w s k ie j ) .
Jutro (Na uczczenie pamięci Zmarłego Kompozytora Ros­

sin i): C IK IL IK  SEW ILSK I— ST AB AT MA­
T E R .-  APOTEOZA.

TEATK KOmAITOŚCl.
Jutro: P rzed  śn iadan iem . — On będzie m oim . 

M ałe n ieprzyjem ności.

następnych, oprócz Piątku. Przed- 
sta w ien ie  T eatru  Izra e lsk ieg o , na

Placu Muranowskim. Bliższe szczegóły afisze donoszą.
(6—16) —7691 —(16873)

Dziś i codziennie, w Zakładzie Zimowym 
ELDORADO, przy ulicy Długiej, muzyka 
pod dyrekcją P. Piotra Eibl, uprzyjemniaćbę- 

dzie chwile Szanownej Publiczności. (29—o)—7 1 3 8 —(15885

mfiĘg* o h f e i  m  przy ulicy Miodowej, w domu 
Lessera. Dziś i jutro P rzed sta w ien ie  

M agjl i Obrazów n ik n ą cy ch  przez Joachima
Lessera, Magika. (2 —20 ) —7941 —(17355)

i ALKAZAR. pn,
I ulicy Królewskiej Nr - 
411, codziennie, z 

( w y j ą t k i e m  
1 P ią tk ó w , przed- 
i stawienie W yższej 
i M agjl, Professors 
j A ntonio  P h łla - 
jd e lp h la  — „Dziś 
jna zakończenie cho- 
| dzenie amerykańskie 
. po suficie11.

—8007— (15425)

H U R S t t I K Ł D A  W A R S Z A W S K I E J
Dnia (8) 20  Listopada 1868 r.

(32—0)

A N A N A S A  świeże.
RICI SZKI Duehessy.
JABŁKA Tyrolskie i 
KASZTANA W łoskie, poleca Skład 

Ant. Stępkowskiego. (3—3) 7940 fi 7.292)_

N a n c z y c i e l  T a ń c ó w
R  C H R O N O W S H I ,

mieszka przy ulicy Tłomackie Nr 739a, w domu P. Bern­
steina, wejście od placu przez sień, na dole na prawo 

(3 — 3) —7625-(15259) __

M onety t P ap iery .
Pół imperjały Rosyjskie rs. 6 k: — 
Dukaty Holenderskie rs: 3 k: 40 
Obligi skarbowe loo rs:, (oprócz kup:j 
Listy Zast: 3 okresu, Is . zars: loo. 
Listy zast: 3 okresu, II s., ears: loo 
Listy likwidacyjne za rub: sr: 100 
NowaRos: pożyczka prem: z r:1864 

» „ „ z r: 1866
Bilety Banku Cesarstwa z r: i 860 
Akcje Drogi żel: War: Wied: za sztukę 
Akcjo Drogi żel: Warsz:-Bydgoskiej, 
Akcje Głów: Tow. Ros: Dróg Żelazn: 
Akcje Drogi żelaznej Warsz:-Teres: 
Obligacje kolei Żelaznej Terespolskiei 
Akcje Kolei Żel: Fabr: Lodz:

Żądano Płacono 
Ruble i kop: sr.
— — ■ — —
84 10 83 78
80 10 79 7.8
68 50 68 17

137 67 137 33
133 50 — —
1— — 1 — ; ' fu-.
— — — ([ ; -w
66 — 65
— — \ —

95 — 94 —

91 — 90 —

85 50 84 —
65°„ a i m m a u f u u u  pu ^ aat; rg, j

Od Likwidacyjnych rs. i kop: 9 o.
Berlin. Weksel loo tal:2 m. rs. 119*/3 k: — rs: 1 19s/ ła k: 
Londyn s  M. l funt st: rs: 7 k: 33 rs — k. —
P a ry ż  Weksei2m. za .900 fr: rs: 87 k. 4 5 rs. — k. — 
ir ied e n  Wek: 2 m. za isp w.a: rs. 9 3  k:6Q rs. — k. —.

C e n y  t a r g o w e  A A a rsw m w sk le . — Dnia 20  Listo­
pada, płacono: Za korzec pszenicy od rs. 5 kop: 73  do rs. 6 
kop: 5 0 ; żyta od rs. 5 k. 40  do rs; 5 k: 55; Jęczmienia 4 i 2 rzę­
dowego od rs. 4 kop: 65 do rsr. 4 k. 87; owsa od rs. 2 kop: 92 
do rs 3 kop: 15; kartofli od rs. i kop: — do rs: 1 kop: 35.

H l r  n » -  I # v  nV- -    A _ :. r  • . .  • .
w  - -  * 7 — a o .  t  -----  U U  I B .  I

Okowity płacono, dnia 2 0  Listopada, za wiadro od rs. 
. I6V4 do rs. 3 k .2 2 y3; za garn: od rs: 1 k. 3 do rs: 1 k. 5.

W Drukarni Kurjera Warszawskiego-—^  pozwoleniem Cenzury Rządowej.

d w a  d o d a t k i



1-szy DODATEK d o  K ER JER A  WARSZAWSKIEGO N r 259.
Sobota. —  Dnia 9 (21) Listopada. —  Rok 1868.

P r a y j e e l i o l i  < l«  W a r i z a n ; '  w e w szy stk ich  zn acz n ie jszy ch  k s ię g a rn ia c h  w W a rsz a w ie  i  n a
A u ric h  G ans oby: z P r a s  n r  1363a; H r: B ra n ic k i K onst: p ro w in c ji ( 2 - 8 )  •: - 7 8 7 9 —

oby w: z B ia łe j ■ C erkw i n r  410; D ob ro w o lsk i P io tr  oby: z m . --------------- ----------------------------------------------------------— -  ...........
W ie lu n ia  n r  1084; G u tow sk i B ron : oby: z m. G ro d n a  n r  414; DONIESIENIA.
H r: J e z ie rs k i  K a ro l obyw : z  N ow o-M inska  n r  414, J a ro c k i
M ajer k u p ie c  z W ło c ła w sk a  u r  &246; K ow alsk i M arc in  oby: MAGISTRAT
* m ia s ta  K on iecpo la  n r  1584b; K arło w sk i ^ - 'o n n o -  M I A S T A  W A R S 7 A W Yż P ru s  n r  23‘85b; P iz a n i  M ik o ła j obyw: z m. W iln a  n r  2900, M l  A S  i  A W A R S Z A W Y .
P o łu czaó sk i G eorg i R a d ca  S ta n u  z P e te r sb u rg a  n r  625. F o fią je  się  do  w iadom ości pow szech n e j, ż e  w dmU 29 L i-

W y j e e b o l l  *  W » r i» ® n w » y «  L is to p a d a  (11 G ru d n ia )  r. b ., o godzin ie  12 w p o łu d n ie  od-
B oeusz  U rb a n  o b r  do Ż y to m ira ; Ja n iszew sk i M ichał oby: b ędzie  s ię  w S a li P o sied z eń  b iu ra  M a a is tra tu  licy tac ja  in

do m . O s tro łę k i. ’ ' ~  m in u s p rzez  o p ieczę to w a n e  d e k la ra c je  ira  u r z ą d z a n ie 'i  *ó-
B ą — pał aci e w c iągu  ro k u  1869 illu m in a c ji w d o m ach  p o d  za- 

W i a d o m o ś c i  Ł l t e r o e k l e .  rząd em  M a g is tra tu  zo s ta jący ch , od cen , a  m ianow icie:
—  T w i r o d . i i U  I l l M * t r € » w a * i y  N er 47, se rji l lg ie j ,  a . O d je d n e j lam py  w p o rz e  zim ow ej, p o  kop . sr. 5 % , 

w y s z e d ł™  d n .k u  i z a w ie ra : S tan is ław  B ogusław sk i (z d rze -  w yraźm e po ko j, . s r  p ięć  i t r z y  c z w a rte .
w orytem )- K ro n ik a  tygodniow a; D roga że la z n a  te re sp o lsk o - f  O d ta k ie jż e  lam p y  w p o rze  le tn ie j po k o p . 4 % , w y ra-
b rz e sk a  f i  d rzew or:); M ąż u p a trzo n y , pow ieść  z ży c ia  w 2ch zm e po kop . sr . c z te ry  i trz y  c zw a rte
częściach  p J .  Z a ch a rja s iew icza  (d .c .) , z 4m a d rzew o ry tam i; e. O d jed n eg o  k a g a ń c a  tq k  w p o rze  le tn ie j j a k  i z im ow ej,
Co s ły sza łem  (z p o d a u ia  ludow ego); R y su n k i h u m o ry sty czn e  po kop  sr. 2 4 /e, w y raźn ie  po kop . sr. d w ad z ie śc ia  c z te ry  i
P . K ostrzew sk ieg o  (d rzew ory t); S zachy ; R eb u s; I re n a , (obra- stedm  ósm ych , w w aru n k ach  zam ieszczo n y ch  i do  ń in ie jsze j
zek  z dz ie jów  g reck ich ); U rocza, pow ieść, p rz e z  T . T . J e ż a ,  licy tac ji u s ta n ó w ,o n y ch . « |
(d. c >  D o d a te k  n ad zw y c za jn y : T a je m n ic a  m ias ta , pow ieść M ający  p r z - to  z a m ia r  u b ie g a n ia  s ię  o ta k o w ą  p rz e d s ię
p rz e z  F . W . H a c k la e n d e ra , (d .c .)  b ierstw o, m ógą z łożyć  w czas ie  i m ie jscu  w yżej o zn acz o h

 -------------------—  -------------------- --------  n a  rę c e  p. o. P re z y d e n ta  M ia sta , o p ieczę to w a n e  d e k la rą
  T a n ie  w y d an ia  so n e t i kom pozycji B e e t l i o v e n a ,  n ap isan e  p o d łu g  w zoru  n iże j zam ieśzcąo ąeg o , a  w ty ch

y i o z n r l a ,  W e b e r a  i innych , ca ły ch  o p e r do śp iew u i  ra ź n ie  lite ra m i, bez  sk ro b a n iu , p o p ra w e k  i p rz e k re ś le ń , :w -
n a  dw ie ręce , o trz y m a ła  K s ię g a rn ia  i S k ła d  N u t G e b e t h -  p iśz ą  jak i o d s tę p u ją  p ro c e n t od cen  pow yżej w w aru n k ach
n e r a  I  W o l I T i t  w W arsz aw ie , m ianow icie: poszczególn ionych  i do n in ie jsze j lic y ta c ji p o d an y ch .

B a ch . L e  C lavecin  h ien  tem p o re . 2  tom y rs. 2 k. 40. N a d to  do  d e k la ra c ji  w in ien  być d o łączo n y  k w it K assy
B ee th o v en , w szystk ie  sone ty  n a fo r te f t ja n  „ 1 „ 80. G łów nej E k o n o m icz n e j m. W a rsz a w y , n a  z ło żo n e  w tę j to
H aen d e l K om pozycje  fo rtep janow e. . . „ 3 „ 60 . w ad jum  w ilości rs. 120 i U* k o sz ta  o g ło sz en ia  ra . 12,
M o zart. S o n a t y ......................................................   1 » 2 0 - k tó re  m eu trzy m iijącem u  się p rzy  licy tac ji, n a ty c h m ia s t zw ró-
S c h u b e r t. K om pozycje fo rtep jan o w e . „ 90. cone  będą . ••
W e b e r . S o n a ty  i ko m p o zy c je  fo rtep jan o w e 1 „ 2 0 . B lizsze  w aru n k i d o ty czące  w m ow ie b ę d ą c e j lic y ta c ji, są
B ee th o v eu  S ym fonje n a  4 rę c e , 2  to m y  „ 4 „ 2 0 . do p rz e jrz e n ia  w W y d z ia le  A d m in istracy jn y m , k a ż d o d z ie n -
M o z art. S onety  i k o m pozycje  fo rte p ja -  n ie  w yjąw szy dn ie  św ią teczne .

now e n a  4  r ę c e ................................................   > „ 8 0 . W z ó r  d o  d e k l a r » e | i .
B e e th o v en . 10 so n a t n a  fo rte p ja n  i  ^  sk u te k  o g ło sz en ia  z d n ia  , . . p o d a ję  m n ie jsz ą  d ek la-

s k r z y p c e  „ l „ 8 0 . r a c ję , iż  p o d e jm u ję  aię u rz ą d z a n ia  i o p a la n ia  w c iągu  ro k u
M o zart. 18 s o n a t  „ 4  „ 2 0 . 1869 illu m in ac ji w d om ach  pod z a rz ą d e m  M a g is tra tu  zo s ta -
S c h u b e r t. Ś p i w w y  „ 1 „ 20. ją c y c h , po c en ac h , a  m ianow icie.

P a r ty c je  o p e r  i o ra to r ja  z  te k s te m . (w ypisać z  o g łoszen ia  cy fram i i l i te ra m i i o d s tę p u ję  od ta -
H aen d e l. M esjasz , 9 0 . kow ych cen  p rocen tów  N N . (w ypisać l i te ra m i) , p o d d a ją c
H aydn . S tw o rzen ie  św ia ta  . . . .  „ 9 0 .  się  w szelkim  obow iązkęm  i z a s trz e ż e n io m  w w a ru n k a c h  » -

;  P o ry  r o k u ........................................... ) 20. cy tacy jnych  zam ieszczonym .
M ozart. D on  J u a n .......................................... ' ” 1 ” 20. f S n t  n a  z ło żo n e  w K assie  E k o n o m icz n e j m . W arsz aw y

—  F i g a r o .......................................... • . ” i  ” 20. w adium  w ilo śc i rs . 120 i n a  k o sz ta  o g ło sz en ia  rs. 12 przy
— F le t  z a c z a ro w a n y  ” ” 9 0 . n in ie jszem  załączam .
— R e q u ie m . ■ ) ............................... ” 6 0 . S ta łe  m oje zam ieszk an ie  j e s t  w N ., p isa łe m  d n ia  N.

R o ssin i. C y ru lik  S ew ilsk i........................  ” 9 0 . (P o d p isać  w y raźn ie  im ię11 nazw isko)
P a r ty c je  o p e r bez te k s tu  n a  2 ręce  p o  60  kop . ” P- P re z y d e n ta ,

A u b er: N iem a z P o rtic i, M u la rz  i  ślu sa rz ; B eethoven : Je n e ra ln e g o  S z tab u , J e n e ra ł-M a jo r ,  W i t k o w s k i ,
F id e lio ; B ellin i: N o rm a , L u n a ty c z k a ; B oie ld ieu : D a- N acze ln ik  K an ce lla rji, Z d z l t o w i e e k l
m a b ia ła ;  D o n ize tti. L u c ja , N apój m iłosny , H ero ld , ( 1 — 3) — 79° l  (D. W .)

Z am p a; M o z art: D on  J u a n , F ig a ro , F le t  zaczarow a- — ---------------------------------------     _ -------- ---------------
ny; R ossin i: C yru lik  S ew ilsk i; W eb er: W olny  s trz e -  O b w i e s z c z e n i e

*»£• T"0d,,0- f? ni'  k*°' -9  » »  11 - ») 7601 Mi, r ó i . y c h  . p n t t ś w ,  m b ń ,  W y h o tó w  ł i « -

C 7  V  T  U  T »  1 r  ny ch  kosztow ności, tu d z ie ż  sa lopy  tu m ak o w ej, o dbyw ać się
£1 l  1 11 L  H  1  | J  b ęd z ie  p rzed  p odp isanym  R e je n te m  w dn iu  11 ("23) L is to p a -

n  1 v ’ C » n n » n  1 d a  i dn i n a s tę p n y c h , zaw sze  o d  godziny  10 z  r a n a  w W a r-lulSKćl 1 rranCUZKa, szaw ie, w dom u pod  N r 614 lit. G., p rzy  u licy  N ieca łe j.
ob fite  w d o b o rze  d z ie ł, u rząd zo n e  są  p rzy  K s ię g a rn i i S k ła -  (p o d p .l M l e h a ł  K a p o e k l ,  R e jen t.
•Izie N u t M a u r y c e g o  O r g e l b r a n d a ,  p rz y  u licy  <’ 1 ’
K rak o w sk ie -P rzed m ieśc ie , N r  1 nuw y. ( 1 0 — 10 ) — 6839—  1  --------------------——

-  K się g a rn ia  G e b e t h n e r a  I  W o l f f *  w W arszaw ie , Dni.'‘ *>• “ ■> o godzin ie  9 V2 _wieczór. p rz ech o d ząc
o trz y m a ła  n a  sk ła d  g łó w n y  u licam i: I w a rd ą ,  G rzybow em , G ran iczn ą , Ż a b ią , P lacetu

W Ł A D Y S Ł A W A  JA W O R S K IE G O  B ankow ym , R y m arsk ą , P rz e ja z d , n a  D łu g ą , zgub iono

Kalendarz Gospodarski, Informacyjny. Kołnierz Skunksowy.
2  dod an iem  k o n o ta tn ik a  n a  w szystk ie  d n ie  w ro k ą  1 8 6 9 . U p rasza  się Ł a sk a w e g o  Z n a la z c ę  o o d n ie s ie n ie  z a  n a g ro d ą  
R o k  d rug ,. K rak ó w  1ŚG8 . C ena kop . 85, z p r z e s y łk u n a  p ro - Rs- 5, n a  u licę  D ługą, do H a n d lu  S ask o -N o ry m b erg sk ieg o , 
W ncję  rs . 1. K a le n d a rz  pow yższy  z n a jd u je  s ię  do n ab y c ia  N r  565/6. ( ł — 1) — 7991— (17412)



-  II -

”  MASZYNA DRUKARSKA”
POSPIESZNA,

Fabryki Siegla w Berlinie, używana, lecz jeszcze w dobrym stanie, je s t do 
zbycia. Wiadomość w Redakcji „Kurjera W arszaw skiego/' między godziną, 3 a
5 po południu. _ 4635-(i0)523)

W  P o n ie d z ia łe k , d n ia  23go L is to p a d a , 
o godzin ie  12ej w p o łu d n ie , w K o sz a ra c h  
M iro w sk ich , b ę d z ie  się odbyw ać ta rg  z l i ­
cy tac ji, rozm aite j K o ń s U i t - J  J K b r u i  i 

d ru g ic h  p rzed m io tó w . (2 — 3) — 7 9 4 9 — (17299)

CS
W A G A  K Z E T E L M A .

T em i du iam i o tw orzonym  z o s ta ł

Skład Win i Towarów Kolo- 
njalnych

p o t l  f i r m ą :

T. CICHOCKI i J. POR WIN,
p rzy  ulicy D ług ib j, N r  489 (nowy 19), w te m  sam em  
m ie jscu , gdzie  is tn ia ł  p odobnyż h a n d e l M. Segedego. 

R o zp o czy n a jący  swój zaw ód now o-nabyw cy, z a o p a ­
trz y li  się  w e w szelk ie  g a tu n k i W in  czerw onych  i 

i b ia ły c h , od  n a jp rz y s tę p n ie jsz y c h  do najw yższych  
cen , o raz  w W in a  S zam p ań sk ie  z n a js ły n n ie jszy ch  

I dom ów  han d lo w y ch ; P o r te r  i P iw o an g ie lsk ie , Lu- 
i k ie r , K aw ę i w szelk iego ro d z a ju  to w ary , w z a k re s  

podobnego  h a n d lu  w chodzące, k tó r e  po n a ju m ia rk o -  
1 w ańszych  cen ach  sp rzed a ją . . . , . "
I W y b o rn y  k u c h a rz  p rz y rz ą d z a  sm aczne 

k tó re  w  p o k o jach  now o odśw ieżonych  S — ..
G ościom  p o d ad an e  będ ą . (5 — 0) — 7851 - ^

J e s t  do sp rz e d a n ia

Garnitur Mebli Orzechowych,
------------------- z p o k ry c iem  k arm azy n o w em  w d eseń , s k ła d a ­

ją c y  s ię :  z K an ap y , 2 F o te li , 6 K rzese ł, w ra z  ze  sto łem ; 
j e s t  ta k ż e  2 S to lik i do g ry  i  je d n a  S z a fk a  do b ie lizn y , za  
cen ę  p rz y s tę p n ą . D lica  N ow y-Sw iat N r  1271, m iędzy  d rogą 
Je ro z o lim s k ą  a  P la c e m  Śgo A le k sa n d ra . W iadom ość m ożna 
p ow ziąć  od S tró ż a . ( l — 1) — 7 9 9 6 — (17413)

A L G I E H K . A  E lk a m i A m ery k ań sk ie  
m K T  m i podszy ta ; G a r n i t u r  M E B L I  M a
<Qn7 honiow ych ak sam ite m  m orderow ym  k ry ty ch
$ t o ł y  P a lisan d ro w e i do k a r t ,  C ha ise-longue u żyw any  i 
ró ż n e  P rz ed m io ty  do n ab y c ia  z w olnej rę k i. W id z ieć  m ożna 
co d z ien n ie  od godziny lo e j  do lsz e j z p o łu d n ia , u lica  M io ­
dow a, P a ła c  G rabow sk ich , 2gie p ię tro  od  fron tu .
_______________  (1 —  1) “ — 7971— (1 7375)

W K ijow skiej G u b ern ji, do dom u tam eczn eg o  O b yw ate la , 
i p o trz e b n y  je s t

Nauczyciel Muzyki Fortepjanowej.
K om uby  n in ie jsza  p ropo zy c ja  z d a ła  się być dogodną, zechce 
się  zg łosić  d la  p o ro zu m ien ia  n a  N ow y-Ś w iat N r  5 3 , m iesz- 

N r  10. ( 1- 1) — 7069 — (174061

N 1a n c z y c i e .
w w ieku śred n im , z w yższem  w y k sz ta łcen iem  n au kow em , po ­
sia d a jący  ję z y k i s ta ro ż y tn e , g ru n to w n ą  zn ajom ość ję z y k a  
n iem ieck iego  i k onw ersac ję , tu d z ie ż  za sa d y  fran cu zk ieg o , 
•nogący p rzy sp o so b ić  m ło d z ież  do k la s sy  3 ej lu b  4 ej, p r a ­
gnie um ieśc ić  s ię  za  u m ia rk o w an e  w ynagrodzen ie : tu  w W a r ­
szaw ie, lu b  te ż  n a  P row inc ji. O soby in te re sso w a n e  raczą  
zostaw ić  A d re s  w H a n d lu  W go T . T ock , p rzy  u licy  P odw al.
- - - - -  —  7914 — (17238)

^  N a po rę  zim ow ą po leca  się nowy Z a  g
i p r a n i a  i  f a r b o w a n i a  p a  *

? kaw iczk i n a  czarn o  się  ta rb u ją  i n ie n u sz cza ją , w y r ó - i  
U n y w a ją c  zu p e łn ie  nowym  w p o ły sk u  i m iękkośc i. P o -®
lż a d n e n n z a n a Wń ■ W8?e^ ie g o  koloru najczyściej b e z e  

^ i i ! 8 PaChU P10nl 81« 1 oddaj% w jak najkrótszym i
O N -  T , . S . i. t, Nr ,sfr:'dS2ffi.”ł.

J po  lew ej s tro n ie . (3 - 3 ) _ 7 5 9 1 _ ( 17 u s )  fi

W Fabryce F. Sakowskiego,
przy ulicy Nowy-Świat N r  1262, 

n ł . "J  sprzedania lub wynajęcia,

PIANINA o 7miu oktawach.
(1 — 3) — 7984— (17408)

Ł Ó Ż K A  Ż E L A 5 E A E  od rs. 5% 
Ł Ó Ż K A  składane żelazne od rs. 7 Y2, 
Ł Ó Ż E C Z K A  dziecinne nader praktyczne,
I jUAWAŁAIE,

  K O L E B K I  ijinne meble żelazne
znajdują, się, w wielkim wyborze, w Głównym Składzie Maszyn do Szycia

A L E K S A N D R A  F L A T A U ,
(4—6) —7672—(12,576) Przy ulicy Rymarskiej Nr 8 nowy.



Kiedy ipi się udało przez szczęśliwe spekulacje na zagraniczne kursy, z a k u p i e  nader łatwo 
wielki zapas prawdziwie lnianych płócien, oraz bielizny stołowej, prawie po bajecznie rm- 
kich cenach, takowe wiec od dnia dzisiejszego, poręczając za świeżość i prawdziwość, sprze­
dawać będę

0  15 PROCENT TANIEJ NIZ POPRZEDNIO, 
przez co konkurencja z temiż artykułami stanie się niemożliwą,.

Dowodem prawdy niniejszego uwiadomienia, jest już dotychczasowa dobra opinja mego zakła­
du, jakoteż poniżej umieszczony CENNIK, którego tamosc niczem zakassowaną być me może.

CENNIK TOWARÓW
GARNITURY w wielkim wyborze, na 6 ,1 2 ,1 8  i 24, od rs 3Va, 4, 6, do 27 rs. -_______

^SE R W ETY  DO KAWY (naj l e p s z y  ch^wyrobówj^wewszystkich kolorach i wielkościach.
RĘCZNIKI CZYSTO-LNIANE we wszystkich gatunkach i deseniach, od 90 kop, za poł tuzina. 

~CHUSTKI DO NOSA płócienne, po wszystkich możliwych cenach, preząwszy od 90 kop. za pół
tuzina. ________________ ______________ _______________ — —------ -------r  =-

BATYŚTOWE CHUSTKI, bez apretury, francuzkiego w yrrbu w największych wyborach,
tak  damskie j ak i męzkie. ______     —________ _______ _— -——----- *—

HOLLENDERSKIE PŁÓTNA, bez apretury, z najmocniejszego lnu, sztuka cała od 7 /» rs. po­
cząwszy.   ..._____ —,--------- —  —i—

SZWEDZKIE KORONNE PŁÓTNO, ręcznego tkania, sztuka od rs. 10 kop. 75 ._____________
ANTWERPSKIE PŁÓTNA, na 12 pięknych koszul, odrs. 13% począwszy. _______ ,...........
SASKIE, BĘLGIJSKIE, HOLLENDERSKIE i BI ELENFEŁDSKIE PŁÓTNA, każde na 12

koszul, po niesłychanie tanich cenach._________________ _________________ _________ , —
i ^ ó i ^ O -ŃA PRZEŚCIERADŁA, przez całą szerokość, n itka trzy  razy kręcona, począwszy

od 60 kop., za łokieć aż do najcieńszego gatunku.   ■■■■......■-............—-
F R ^ C U Z K IE , HOLLENDERSKIE; BIELENFELDSKIE i BELGIJSKIE koronne W eby

na 14 cienkich koszul męzkich, o 15 procent taniej niż popr z e d n i o . ___________—_
—P E ^ A L E ^ E B Y  P ó |^ O W E , K O ŁD RT W EŁNIANE, BARCHANY etc. etc., w bogatym

wyborze. ___         .___  — -----------—-—=-----
“  KOŁDRY PIKOW E i ZIMOWE, świeże,' nadejdą wkrótce z fabryk i sprzedawać się będą po

niezwyczajnie tanich cenach. ______     1-___ ______ ______
JVIB- Óbstalunki na prowincję będą, za nadesłaniem kwoty, począwszy od rs. 50, tylko do Igo

Stycznia 1869 r. na wyżej wspomniony towar przyjmowane.___________ ___....___
 jedyny lokal sprzedaży na Warszawę ziiajduje się na Sowym *p *’
wprost Kopernika naprzeciw Ruskiego Glmna/Jum

J i  2 u i  s i d o (I diR i

A L B E R T  L 0 E W Y . 3 M
POI) H O IV H IIR M C J (1 -2 )  _8005-(16,757)
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V V T B Z A N E  Ł U B  U O J Ł U K O W e
Jako tu: B * » j  m ęek iedo  podróży i polowania, H n l o s z e  ne, b ło to ,, zaspy śuieżne i»h n.w,™ -

k““r i v , i ^ , “Cwr,„*,k*"m,*“' 1 <'■“ «* « £ &  & ? s :skię, Tprżkpw skra i Persk ie  Haftowane

B r U * * " I h l  ” a C,,kieri herhat§; S m k a t u ł U I  (Pogrebiec) na samowar i * , M l n n k i t  I m b r y w f c l  •m etal Britanniae
B t Ł J O W  z dziczyzny, Kleczkowskiego, w Składzie Towarów Rossyiskich 

CSO; ^przy roku ulicy Nowo Senatorskiej, w^gmachu teatralnym. STANISŁAWSKIE

Kantor Stręczen Służących
W fiSjO ’o . P°Aj^fT,1>0l  Przy “ lify  Piwnej.

S* T wri!* PUMicznfść, iż mam bardzo wie- 
^ W ^ i c K S I u g  przybyłych z prowincji za paszportami, jako 
to .  Ka< barki, Młodsze uzdatnione, Parobcy, Lokaje i t. p. 
Sługi z dobremi świadectwami i na małe zasługi.

W łaściciel Kantoru, J  ( b i e k i r n i r z
— 8001 

!
- (1 7 4 1 0 )

1.0

F O R T E P I A N
ó- szeAcin oktaWheik, do początkowej nauki; i bar-» 
Ązo dobry, za przystępną cenę jest do nabycia, 

... „ „ ulicy Twardey i Prostej pod Nr M17E, m ieszka­
nia Nr 5, na 2m piętrze. (1—3) — 8004—(17418)

D o b r a  Z i e m s k i e

SSSSSSBmartwemi. Wiadum u  rownJ; z Inwentarzami żywemi i
dom Krena Nr i a E ” ? y  KrólewskieJ Nr 1066S, 

> 14 mieszkania, od godziny 9ej do 11 ej rano.
   —— 1 L : { \ r - $ t . ' r . - r  - ■—aQ9-2t-j(f

* “  1 5 <> J e s * «>« s p r z e d a n i a
Futro Niedźwiedzie,

(1—3) — 7970— ^ 1 ^

- Podaje się do wiadomości mieszkańców miasta Warszawy o m  króle 
stwa Polskiego, iż w skntem zapotrzebowania w wielkiei iińó î n a J n * . 
Z różnych stron M ę s tw a  agenci ruscy i zagraniczni urządzają skład je
go w Warszawie, o PP. „Komierowski et Comp •' przy yJL  Ł - Ś w i a t  
w domu Zarządu Wojskowego, pod Sr 1245a. Kosmetyk Odalisktak ogól­
nie został przez publiczność przyjęty we wszystkich miastach Euroov że

starszym powracać w jednej chwili po jego użyciu o o z ó ? l w . f t i S S  
płci, własność niedostępna dotąd żadnemu kosmetycznemu Wynalazkowi 

Cena jednego flakonu rs. 2, z przesyłką na prowincje rs 2 k™ an ‘
, _ _ _ _  Główny Agent na Cesarstwo Ruskie; Do brzańs k i

Pow ołując  się  na pow yższe  ogłoszenie ,  uwiadamiamy, że  kosmetyk Odalioi, i
I f i U H E r  magazynie do sprzedaży. Panowie Fryzjerzy i- utrzymujący składy nerfnm ' Uje -się naszym
I H I I  {)at odaliskn tego nabyć także można w Składzie Perliim Pani Jeckol ’w ,i zapewniony dobry ra...  c J uecuei, w domu m-zechodnim Rnera w podwórzu. domu przechodnim Roesle-

HOlilEROW SKI et
Sowy-Swiftt, 67, pałac Zarządu W o j.k o .eg o , . p ' , t K opernik,.

•:.«! ’ — 6793 — (15,190)
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mmm
NA ŻYCIE,

z kom binacjam i w kraju naszym  dotychcza* n ieznanem i w ces  król. uprzyw ilejow anem  T ryesty ń sk o -W en eck iem
( T ow arzystw ie U bezp ieczeń

za łożon em  w roku 1831, zostającem  pod kontrolą w łaściw ych  R ządów , ze wszystkich podobnych zak ła ­
dów najbardziej roz|io»«zrehnlonrm n a  knntynenele Europejskim.

F undusz gwarancyjny T ow arzystw a w e w iększej cSęści na nieruchom ościach u lokow any, p rzew yższa  p od ług  bi 
lansu  w L istop ad zie  r. z. og łoszonego  summę:

26 MILIONÓW GULDENÓW AUSTRJACK4 MONETA
i m ianowicie: kap ita łu  zakładow ego . . .

kapitału  rezerw ow ego .
funduszu rezerw ow ego na p okrycie bież. ubezp ieczeń  . 
rocznego dochodu ze  sk ład ek  i procentów

■4, 2 0 0 , 0 0 0  
1,2 8 4 ,2 0 0

1 2 , 3 7 1 , 3 0 0
8 , 18 8 ,0 0 0

Sum m a przez T ow arzystw o po {.koniec 1 8 6 6 'w yp łacona ty tu łem  w ynagrodzeń  dochodzi, stosow n ie do coroczn ić  
ogłaszanych  w ykazów  szczegółow ych  . . . . .  guld. austr. mon. 6 3 ,2 4 7 ,5 9 5

D yw idenda zaś, czyli obniżenie składek przy ubezpieczeniach kapitałów pośm iert­
nych wynos i

w roku bieżącym 78'/, %
Przy asekuracji od ognia m oże każdy żądający ubezp ieczen ia  prawem dozw olonego, dający rękojm ię porządku i 

oględności na. wyjątkowo korzystne warunki z w szelką pewnością liczyć.

N a w ypadek strat, Tow arzystw o zachow uje w zorow e postępow anie tak w obliczeniu  n a leży tości ja k o  te ż  śp ie -  
sznem  jej p łaceniu; n ie było zatem  w K rólestw ie wypadku, ażeby ktokolwiek, z poazkodowanyeh 
narażonym został na sądowe, a nawet polubowne spory.

U staw y obow iązujące zaspokajają zu p ełn ie  in teres ubezpieczonych , albowiem  w edług zasadniczych  pod staw  tego  
T ow arzystw a, niem a ew entualności, k tóraby przyprow adzić m ogła  do m aterjalnej n iem ożn ości u iszczen ia  się  z z o f  
bowiązań.

B liższe  inform acje udzielają  tak  P P  A jenci specjalni, ja k o  te ż  sam akredytow any Reprezentant. T ow arzystw a
J I  M I ^  14 O S T R O W S K I

Biuro Centralne dla Królestwa Polskiego przeniesionem zostało z ulicy Mazowieckiej na Senatotskę, 
pod Nr 47lc, plac obok Resursy Kupieckiej.

(9— 24) _________________ _______________________  — 4106— (9390)

J e s t  do sprzedania za um iarkowaną cenę

G arnitur Mebli, Masiv Mahoniowy,
św ieżego fasonu, m ało u ży wany, ryp- 
sem kryty , składający się: z Kanapy,
2ch F o te li, fi K rzeseł, S to łu  przed  
K an a p ę , tudzież Szafa rozbierana;

Sza lka  do b ielizny, T ualetka duża dam ska, 2 Ł óżk a , K o­
zetk a , 6 N apoleouek  skórą A m erykańską krytych, dwa L u ­
stra, S to lik  do kart, B iurko, wszystko mahonibwe; także  
dw a D yw any i F irank i do 2ch okien — U lica  Śli/.ka, drugi 
dom od rogu Twardej, po prawej stronie, a trzecia  brama 
*  parkanie, N r 1467. nowy Nr 35, gdzie  S tróż m iejscowy  
*sk a że . 16 — 6) — 7633 — (11319).

N
u zdatnione dbeszycia B ielizny lub Krawiócfczyzuy i Wsgelkich 
N egliżów  dam skieh należących do wypraw, lub w innym  
guście, życzą sobie chódzić do dom ów , albo przyjm ow ać u 
sieb ie rob otę  pod N r 92 przy ulicy Piw nej, dom S łu psk iego , 
na 2m p iętrze, u Jareckiej. (1— 1) — 797 3 — ( 17872i

Szlafrok m aterjalny  m ęzk i,
nowy jeszcze , nieużyw any, p od szyty  jed w ab ną podszew ką, 
je s t  do sprzedania za R s. 75. W iadom ość w domu R apls, 
przy ulicy E lektoralnej pod N r 7 55, w Sklep ie pod firmą
L opatto. ( 1— 3) -*-7992 -(1 .7409)
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USINE A VAPEUR
MYHŁA KI,l( KRl\OM I(i(»

FRYDERYKA PILSA
W WARSZAWIE,

PLAC TEATRALNY POD NUMEREM 473-

U Ł I C K H Y K A  w ręku zręcznego Fabrykanta Pachnideł, jest jednym z najwyborniejszych artykułów. ITIWT- 
BŁO Glicerynowe przyrządzone według prawideł sztuki, utrzymuje skórę w każdej porze roku miękką, de­
likatną i przejrzystą, również nadaje się doskonale do golenia i żadne inne mydło toaletowe nie przewyższy go w do­
broci. Wszelako n i e  j e s t  o b o j ę t n ą  r z e c z ą ,  w której chwili fabrykacji G L I C E R in V A  do mydła dodawaną bywa,
głównie zaś Gliceryna powinna być chemicznie czystą, wołną od wszystkich kwasów i wapna.

Poświęciliśmy temu artykułowi szczególniejszą uwagę, i wyrabiamy .TI Glicerynowe, które pod
każdym względem można nazwać doskonałem, zalecamy je  zatem Szanownej Publiczności, i jesteśm y pewni Jej zado­
wolenia.

1. Składy, w St. Petersburgu u Braci Bueli, na Aewskim Prospekcie;
2 ’ w Moskwie u H e n n i g c r n  1 Spółki, obok Kuźnickiego Mostu;
3’ ” w Berlinie u Pohl i Kraemer 8. Unter den Linden.
4 ” w Rydze u Aleksandra L o a s  i  S p ó ł t t i .

( 5 - 1 0 )  ’ ’ • — 7882— (5705)

CENT PEBFCM ES JI ZNIŻONE
w i i u i iln n m sm i,

Olita H ovo-S m torsk a . Hr 417, ( p w y  8), p r iy  placu Teatraliym .
Jakkolwiek zniżenie ela od perfumerji nastąpi dopiero z wprowadzeniem w wykonanie nowej Tary­

fy Celnej od dnia 13 Stycznia r. p., wszelako dlajłatwiejazej sprzedaży wielkiego zapasu i możności 
sprowadzenia towaru przy niższem cle, z dniem 1 Listopada r .  b. na perfumerji zagranicznej ceny zniżo­
ne zostały od 10 do 30% , w miarę jak który artykuł podług nowego cła nadal przychodzić będzie. 
W t e n  sposób podlegaią zniżeniu ceny: wszelkie PERFUMY, WODY i OCTY toaletowe, POMADY, F I  
KSATOARY, KOSMETYKI płeć udefikatniające. BIELIDLO. RÓŹ, PUDRY, FARBY i WODY do wło­
sów, MYDŁA i KREMY do golenia, oraz większa część MYDEŁ TOALETOWYCH; w tymże Zakładzie 

’ -znajduje się w wielkim wyborze.

W O D A  K B L O S S K A  P R A W D Z I W A
z najcelniejszych fabryk w Kolonji n. R. tak na pojedyncze flaszki, jakoteż tuziny i w butelkach oplata­
nych, w wielkościach całych szampanek, aż do najmniejszych buteleczek, od której cbociaż cło podwyż- 
szonem zostało, jednak nadal po tychże samych cenach co dotąd sprzedawaną będzie. Wszystkie też in ­
ne przedmioty tu  nie wymienione, niezmiennie w swych cenach pozostają.

(2—3) - 7 7 4 1 - ( 1 6 ,4 5 8 )



^  __ Żądaną jest S I  M M * Rubli r*».
jr S k j 1 0 , 0 0 0 ,  na lszy Numer hypoteki 
| € Y  Majątku Ziemskiego, na bardzo ko- 

^  rzystnych warunkach. — Tamże po- 
trżobne są używane S A W K I. -  Wiadomość w Zakładzie 

fry z je rsk im , w Hotelu Krakowskim.

lP lo^P Słfi® ^o
) Prawo spadkowe, po ś. p. Kajetanie

Morozewiczu do su m m y  4000  
. rubli (z większej), jest do odstąpie­

nia. Informacje złożone w Składzie Nasion A. Rod- 
kienleza, ulica Miodowa, Nr <98.

( 3 - 5 )  — 79 1 2  (17 ,27  o) %

R h . l O  n a ą r i K l )
Z mieszkania Właściciela posessji Nr 926b. róg 

Chłodnej i Żelaznej, zginął ZE6AREK dom- 
s b ł  złoty, ż Eraalją z obu stron, brylancikami wy­

łożony z jednej napis: „Souvenir,11 z drugiej Bukiet. Upra­
na, nie PP Zegarmistrzów o zwrócenie uwagi, sza się r r -  *  a (3_ 3) _ 7918_ ( m 6 3 )

A  Xa c  »  w  
PŁÓTNA, BIELIZNY i  NOW OŚCI,

R .  B R U N E I ,
lirssy ulicy Miodowej Mr 481 (nowy *),

zawiadamia Prześwietną Publiczność, że z dniem 23 b. m.,

" ‘" " " “ W  Y P R  Z E D A Ż
C h u s t e k  płóciennych i batystowych, Biel.zny męzkiej i dam- 
skiej, Skarpetek, Pończoch, Kaftaników i Spodni wełnią- 
nvch, Haftów i t. p ,

no eeitncli zupełnie znizonyełię
,  Wrrobów wyssortowanych, jako to : Sukienek dziecin­

nych, Kołnierzyków damskich i różnych Przedmiotów weł-

n ia u y ch  eenneli niżej lio*ztu.
(1— 3) — 7 9 8 6 — (17411)

FABRYKA I SKŁAD LAMP NAFTALINOWYCH j

Krakowskie-Pnedmieście, Nr 390 , wprost Saskiego placu.

Poleca Szanownej Publiczności wielki wybór ŁAM i* porcelanowych i metalowych, stołowych, wiszących i ^

L A M P Y  W I S Z Ą C E  S A L O N O W E  z g lo b a m i lub tu l ip a n a m i  od O rs. do 2 00  rs.
LAMPY WISZĄCE do sal jadalnych z daszkami od rs 3i do rs. dQ 6 .
LAMPY do czytania, pisania lub szycia, z daszkami m ieczuern  u r
LAMPY w iszą ce  billardowe, oraz Ample do * ud“®r6 * d1k8pypP 40 '
LAMPY k u ch en n e , n o cn e  w a r sz ta to w e  i fabryczneso  1 _ w d 35 k o p ie jek  do rs. 1 k o p ie jek  30.
LAMPY L IG R O IN O W E  do  r ó ż n e g o  u ż y tk u  d,oimowego do  b r a m i  sien i.
LATARNIE na słupy i kroksztyny do oświetlania m , I i a n i p y , oraz części składowe tychże, jako to: 
PP. Kupcom i Blacharzom, poleca się powyżej wymień. garnitury, knoty, cylindry, etc., po cenach fa-

Postumenty, rezerwoary, breunery, daszki mleczne i paP ,stalunków.
b ry c zn y ch  z  o d s tą p ien iem  r ab atu  s to so w n eg o  do  w ie l o. p rz y st? p n ie jszy c li. ( 9 — 19) — 7 2 3 6 — ( 16 ,0 2 6 )LAMPY O LEJNE p r z e ^ ^ ns.ę do n a f^  p o a c h y .  y t P J ^ ^ ^ ^
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Są, Dwa FUTRA do sprzedania:
1) PŁASZCZ Szopowy granatowy. 2i  SZUBA z Dublonów 
czarnych, szaraczkow ym  suknem  kry ta , bardzo m ało używa­
na. Wiadomość? bliższa w Kam ionku lit. A, za R ogatką "Mo­
skiewską, zaraz  za  Celbm lą Kopytkowego.

(1— 3) — 7985 — (17407)

Knany od lat trzydzieatn

P Ł ¥ I
wygubiający aa zawsze n agn io tk i bez użycia o stry ch  
n a rzęd z i, jąk o te ż  w szelkiego rodzaju  odzięb ien ia, je s t  
do nabycia każdegoczasu  w Sklepie R ozm aitości P a n a  
N i n k e ,  przy u licy  K rak: Przed;, w domu obok K o­
ścioła bgo Józefa  Opieki i Sklepu Broni P. B ek era , 
wprost Saskiego Placu, n a  miejscu kosztu je rs. 1, Pocz­
tą  zaś rs. 2. ( 3 - 3 )  — 7589 — (1259.)

Dwa Magle Angielskie
do sprzedania z wolnej ręki z powodu interessów familijnych, 
na  Nowem-Mieście, w domu Kazimierza Kozłowskiego pod 
N r  3 18/9, w każdym czasie. ( i — 3) — 7988— (.17414)

} STANISŁAWA BAUMANN.
\  p r z y  ulicy Elektoralnej, K r 795 naprzeciw  Banku ̂  

nadszed ł świeży tran sp o rt: »
CEM ENTU Portland  Angielskiego, „R obinsa i Komp. 

i  z Londynu. /
g  CEGŁY ogniotrw ałej, .R am say  i Cowen.“ \
\  G LIN Y  ogniotrwałej. £
£  KOKSU i W Ę G L I kam iennych kowalskich. ę
\  TEK TU R Y  smołowcowej i BLACHY żelaznej do k ry- ^  
£  cia dachów, wszystko prawdziwe Angielskie i w naj- g  
M lepszym gatunku. 1809— 1771) \

L I G R O I N A
po cenie zniżonej w składzie lam p J . Zbrożek róg S en a to r­
skiej i Dąniłowiczowskiej o bok ra tu sza  Nr. 461 dawniej 
pałac Blanka. 6 17045  — 7,821.—

1  JAJV Ui;KI€liI , f
w tby ly  L ek a rz  W ojskow y, posiada Sposoli L e e z e -  M  
M u la  w kilku  m inutach  bez pow ro tn ie  B ó l u  5Eę- R  
l i k ó w  1 F l t i k ą j i ,  nad to  u s u w a  niem iły zapach  z ust, j|^ 
& z  przesyłką pocztową rs: 3. M ieszka przy ulicy W spół- m  
J t n e j ,  w prawo od K ościoła Parafialnego Sgo A lexan- 
% d ra ,  N er 1637 , dom Wgo Gutowskiego. Z astać  go ino- 
Mim. * rana do l O e j , a  po południu od
I t e j  aż de wleczeea.m  Tal I

N r

I  Porter i Piwo angielskie w  butelkach,
wszelkie I F i n a :  F raucuzk ie, W ęgierskie, R eńskie, 
B urgundzkie, H iszpańskie, Szam pańskie; Cognac, R u­
my, A raki, wprost z Londynu; Oliwa Prow ancka z Niz- 
zy, Sardynki, Octy, M usztardy, G roszek, Champignons, 
A rtichaux  E ntie rs, T rufle  Perigord, T om ates, Thou 
Merine, Cornichon, Y arien tes i Olives a 1’huile . Ka- 
p&rki, Oliwki, Cykaty, Sardele i t. p. E k s tra k t m ię­
sny L iebiga; E k s tra k t Hoffa z B erlina, E k s tra k t 0 -  
sterloffa. C z e k o la d y  Bordoskie i Petersburgskie; 
Chocolat L ouit, Im perial M exique, Vanille; C hocolat, 
des Dames, duVoyage, Pastilles, Bonbons, Chocolat P r in - , 
cesseD agm ar, Princes, M exique, P a rtie  Praline. O w o - - 
c e  Francuzkie F ru its  cristallises, Aprieos, Ananasy, 
Chinois, Renklody, M irabelles i t. p., Sago B razylskie, 
Tapioca. Cukier p o  c e n a c h  fabrycznych i wszel­
kie Towary kolonjalne;—poleca Skład hurtow y i cząst­
kowy W in i Delikatesów F . S P R I N G E R , przy u 
licy S -ta  Krzyzkiej i róg Szkolnej N r 1328.

<3~ -3) — 7889 — (10,413)

Ig/ĘT Sklep z W iktuałam i,
od la t 20?tu egzystujący w dobrem  miejscu, je s t do o lsu . 
pienia, z powodu ciężkiej słabości, od każdego czasu. Óśo- 
ba utrzym ująca ten  H andzl sam a jed n a  dla zupełnego b r a ­
ku zdrowia, nie mogąc komu Sklepu powierzyć, przym uszo­
ną jest_ go sprzedać za bardzo nizką cenę. W iadom ość przy 
ulicy Nowolipie pod N r 2459, dom A. Mieczyńskiego.

( 1 - 3 )  —  7 9 7 9 —  ( f o t  90)

T am że je s t P O K Ó J  do najęcia.
®  (3—3) — 7590—(1734).

-M -
v  ^ ą a  W  dniu 2 (141 L istopada  r. b., z domu

1884 , zginął P I E S E K  m łody maści kaszta- 
nowatej, gładki, nszy długie, bez żad n e j'o d m ia- 
nyj Angielski, około 5 miesięcy mający, z W yż­

łów. K toby o takowym wiedział i d a ł znać pod powyższy 
num er, sowicie wynagrodzony zostanie. Ostrzegam zarazem , 
że  Policja w szystkich Cyrkułów uprzedzoną jes t, k tó ra  d a ­
wać będzię baczenie, a  winny do odpowiedzialności pocią­
gnięty zostanie. (1—3) — 7978—(17420)

M i e s z k a n i e ,
wraz z odpowiednim Lokalem  na W arsz ta t, a w razie ż ąd a ­
n ia  mogą być dodane W ozownie na  Składy, jest każdego 
czasu do najęcia. W iadom ość przy ulicy Ogrodowej N r 848 
(nowy 54), u W łaściciela domu. (1—3) — 7995—(17417)

nOIIHAMDLUWOKOinillSSOWY

ALEKSANDRA EFSTEJN,
Ut-Cti /,to '^ erska N r 1 778c, w prost Ogrodu K rasiń- 

• O trzym ał znaczny tran sp o rt Ł Ó Ż E K  żelaznych 
zagranicznych dużych składanych i łatw o przenosić 
się dających, k tó re  po cenie 

R s .  6  k o p . 5 0  za sztukę sprzedaje.
\  Tam że dostać m ożna łó żek  sk ładanych
« dziecinnych.
1  K antor otwartym  je s t  codziennie prócz N iedzieli i 
\  ‘3-j uroczystych, od godziny 9-ej rano  do 5-ej po
/ p o ł u d n i u .  (3_ 15) — 781 1 —(6681)

Je s t  do wynajęcia

M i e s z k a n i e,,
składające się z jednego Pokoju, Kuchni i z obszernej Izby, 
k tó re  może być użyte na jak i W arsz ta t lub Fabrykę , same 
w sobie, z podwórzem obszernem , na ja k i Skład mogące s łu ­
żyć, za Summę roczną Rs. 135. W iadomoć powziąść m o­
żna przy ulicy E lek toralnej pod N r 760, u B ednarza, lub 
na miejscu przy ulicy Smoczej pod N r 2496 .
  _____ (1 — 2) — 7990—(47419)

Sklep z Pokojem,
do w ynajęcia od Nowego Roku, w domu N r 489c przy ulicy 
Miodowej, naprzeciw Sądu Appellacyjnego.

(3—3) — 7799 —(17062)

W drukarni Kurjera Warszawskiego.—Za pozwoleniem Cenzury Rządowej
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Książki dla młodego wieku
na nadchodzącą Gwiazdkę słnżyć mogące,

A WYDANE STARANIEM
KSIĘGARNI I  SKŁADU NÓT M UZYCZNYCH  

GEBETHNERA ;i; WOLFFA
w W arszaw ie .

ł -

A b e e n d l n l k  do ro z k ła d a n ia , p od ług  ry su n k ó w  W . G er­
sona , z o b ra z k a m i k o lo row anem i n a  k a ż d ą  litc-rg a- 
b ecad ła . rs . l .  .

Anezye W ł. L .  K ró tk a  n a u k a  o ziem i i św iecie. W ia ­
dom ości p o p u la rn e  z n a u k  p rzy ro d n iczy ch . Kop. 20. 
K s ię g a  n a jp a m ię tn ie jsz y c h  o d k ry ć  g eo g ra fic zn y ch ; 
p rz e z n a c z o n a  d la  d o ra s ta ją c e j m łodzieży . P o d łu g  n a j­
now szych ź ró d e ł. Z  w ielu d rzew o ry tam i. Rs. 1 k. 20.

— O pisy i p rzygody  z  p o d ró ży  p o  ró ż n y c h  częśc iach  
św ia ta . Z  6 -m a ryc in am i. R s. 1 kop. so .

—  P rz y p a d k i R o b in so n a  K ruzoe. P o d łu g  n a jlep szy ch  
ź ró d e ł d la  d z iec i po lsk ich  op raco w an e , z licznem i 
d rz e w o ry ta m i w tek śc ie . R s. 1 kop . 20.

—  T o ż  sam o z dod an iem  50 rycin . R s. 1 kop . 50.
A r a g o  J n k ó b .  P o d ró ż  n a  oko ło  św ia ta  d la  m łodzieży ,

po p o lsk u  i po f ran c u zk u . R s. !.
C h ę c i ń s k i  J a n .  D zień  g rzecznego  W ła d z ia  w rym ow a­

ny ch  u stę p a c h  opow iedziany  dzia tw ie ; z dodan iem  
ró ż n y c h  w ierszyków . Z 12 m a d rzew o ry tam i, ry su n k i 
Ju lju s z a  K o ssak a . R s . 1 kop . 80.

— O p ow iadan ia  h is to ry czn e  z e b ra n e  d la  m łodych  czy te l­
ników . Z  lo -m a  d rzew ory tam i. Rs- l  k. 2 0 .

U z t e k o ń s k l  T .  R ozm ow y d z ia d k a  z w nukam i. R s. 1 
k o p . 20, w op raw ie  rs . 1 kop. 50.

K r z e e z n e  d z i e c i ę  czyli p ie rw sze  zasa d y  obyczajnego  
zach o w an ia  się . P o  p o lsk a  i po fra n c u z k u . K op . 90.

J a c h o w i c z  S t  C z y ta n ia  J ó z i ,  d z ie łk o  p rzezn aczo n e  d la  
m łodych  dziew czy n ek , m ianow icie  m iędzy  10 a  12 
ro k iem , k a rto n o w au e . kop. 75.

I z d e b s k a  W ł .  W ieczo ry  z b ab u n ią . Pow ieści o p o w ia ­
d a n ia  pośw ięcone d o ra s ta ją c e j m ło d z ieży  po lsk ie j. Z  24 
ry cinam i ch rom o lito g ra fo w an em i. B ro szu ro w an e . Rs. 
3 kop. 60, o zdobn ie  op raw ne. R s. 4 ko p . 80.

K r a k ó w  P a u l i n a  N iesp o d z ian k a . Z b ió r  p o w iastek  
d la  p ilnych  dzieci. W y d a n ie  czw arte . K op. 90.

—  P a m ię tn ik i m łodej s ie ro ty . W y d a n ie  trz e c ie . Z  4-m a
ryc in am i. K op. 90.

— W ieczory  dom owe. Z b ió r  zab aw ek , opisów  i p ow ia­
ste k  d la  n a u k i i ro zry w k i d o b ry ch  dziec i. Z ry c in am i 
k o lo row anem i. W y d an ie  d ru g ie . R s. 1 ko p . 20.

—- W sp o m n ie n ia  w ygnanki. W y d an ie  trzo c ie . Z  6-'ma ry ­
cinam i. R s. i-

L e c l e r q  E n t ł l .  Pow ieści p raw d o p o d o b n e  d la  dz iec i, 
spolszczone p rzez  J a n a  C hęcińsk iego . Z  6 -m a ry c in a ­
mi. R s. 1 •

I i e w e d a i n  I I  F r .  O brazk i z p o ży c ia  d o b re j rodziny . 
Pow ieści d la  g rzecznych  dzieci. Z  ry c in a m i cza rn em i 
Kop. 4 0 . Z  ry cinam i ko lo row anem i. K op. 6 0 .

N a e ó  J a n  H is to r ja  k ę sa  ch leb a , lis ty  do  m łodej osoby
0 życiu  cz łow ieka  i zw ierzą t. Z fran cu zk ieg o . D zie ło  
p rzezn aczo n e  p rzez  K om m issję  U n iw ersy tec k ą  w P a ­
ry ż u  n a  n ag rody  szko lne . R s. 1 k o p . 2 0 , w op raw ie  
R s. 1 kop . 50.

F a w i e ś c l  ż ó ł t e ,  czyli k s ią ż k a  d la  m ały ch  dzieci. Po 
p o lsk u  i po fran cu zk u . Z ry c in am i ko lo row anem i. Rs.
1 kop. 20.

K o d z l n a  n a  b ez lu d n e j w yspie czyli R o b in so n  S zw a jc a r­
sk i. T łó m ac zen ie  F . S. D. dw a to m y  w opraw ie . Rs. 
1 kop. 50.

S e r w a t o w s k l  X .. W a l e r y .  D zie je  S ta reg o  i N ow ego 
T e s ta m e n tu  k ró tk o  z e b ra n e  d la d z ie c i . W y d an io czw ar-  
te . Z  w ielu d rzew o ry tam i, w opraw ie . K op. 37 ’/a-

—  D zie je  S ta reg o  i N ow ego T e s ta m e n tu , k ró tk o  ze b ra -  
■ n e  d la  dzieci. W y d an ie  d rug ie . Z  lo -m a  r j c in a m ik o -

m. lo row anem i. W  ozdobnej op raw ie . R s. i  kop. 8 0 .

śm igielska Józefa. O b razk i z życia  św ię to b liw y ch
bogobojnych  P o lak ó w  i P o lek . S e r ja  p ierw sza . W y d a ­
n ie  d ru g ie , S -m a ry c in am i ozdobione. Rs. 1 kop. 50.

— O b razk i z ży c ia  bogobo jnych  i pobożnych  P o laków  i 
P o lek , o fiarow ane m ło d em u  w iekow i. Serja druga. 
K op. 75.

Sto zadań m ałeg o  ra c h m is trz a  d la  n a u k i i zabaw y d z ie ­
ci, k a r to n o w an e . K op. 40.

Szmidt Km. Kanonik. 90 p o w ias tek  d la  d z iec i sp o l­
szczonych  p rz e z  J a n a  C hęc iń sk ieg o . W y d an ie  d rugie . 
Z  3 -m a ry c in am i. R s. 1 ko p . 2 0 .

— 100  p o w ias tek  d la  d z iec i sp o lszczonych  p rz e z  J a n a
C hęcińsk iego . W y d a n ie  d ru g ie . Z  8 -m a ry cinam i. Rs. 
1 kop. 2 0 .

Szyllei* Leopold. K sią ż k a  d la  dz ieci p o czą tk u ją c y c h , 
o b e jm u jąca  ćw iczen ia  począ tk o w e , u s tę p y  do c z y ta n ia  
w ierszem  i p ro z ą , ćw iczen ia  i f ig u ry  Ula ro z b u d z e n ia  
w ładz  um ysłow ych , ży c ie  J e z u s a  C h ry s tu sa  i n a u k ę  o 
liczb ach . W y d a n ie  d ru g  e, 8 -m a ry c in a m i o zdob ione. 
Z  ry c in am i cza rn em i kop . 90. Z ry c in am i k o lo ro w a­
nem i rs . kop . 20.

Szymanowski Wacław. O b razk i z ży c ia  z n a k o m i­
ty ch  ludzi, d la  m łodego  w iek u . Z e b ra n e  i u ło żo n e  
z ró żn y ch  au to ró w . W y d a n ie  ozdob io n e  10 ry c in am i. 
W arsz aw a  1866. R s . 1 ko p . 50 f2— 12) — 7880—

Książki po zniżonych cenach. f
Arago Jakób. Od b ie g u n a  do b ie g u n a  i dw a 

O ceany . W sp o m n ie n ia  z p o d ró ży , o b razy  i szk ice  
ż e g la rsk ie . 2 to m y . C en a  p o p rz e d n ia  r s . 4 obec­
nie rs. lk op . 80 

liroga do niebu. D zieło  k a rd y n a ła  B ony , w ro  
d z a ju  T o m a sz a  a  K em pis, t łu m a c z o n e  z ła c iń s k ie ­
go p rzez  X. A . S. K rasiń sk ieg o , B is k u p a  W ile ń ­
sk iego  Ś. T eo lo g ji D o k to ra . C ena p o p rzed n ia  kop. 
90, obeenle 50 kop.

Cioehllng lir, L e k a rz  i p o ra d n ik  w łośc iańsk i, 
czyli j a k  zapob ieg ać  cho robom  i ja k  j e  leczyć  ś ro d ­
k a m i p ro s te m i pod n ie b y tn o ść  le k a rz a . C ena p o ­
p rz e d n ia  60 kop .; obecnie 25 hop, 

Korzeniowski Apollo Nałęcz, K om ed ja , 
d ra m a t w 3-ch a k ta c h  i S tro fy  oderw an e . C ena 
p o p rz e d n ia  rs . 1 kop. 35 , obeenle 30 kop. 

K raizew iki Józef. D ziś i l a t  te m u  trz y s ta . 
S tu d ju m  obyczajow e. C h a ra k te ry s ty k a  R e ja  z N a ­
g łow ic. C en a  p o p rzed n ia  r s .  l ;  obeenle 40 k. 

K raizew ihl J ó z e l , K opciuszek . Pow ieść  
w 6 -ciu  to m ach . C en a  p o p rz e d n ia  r s .  5; obee- 
nie rs. 1 k. 50.

Niewiarowski Aleksander. G a le r ja  k o n ­
k u re n tó w  i k o n k u re n te k . C en a  p o p rz e d n ia  70 kop. 
obeenle 15 kop.

Przechadzki po W ilnie i je g o  o k o licach , 
p rzez  J a n a  ze Ś liw ina. W y d an ie  d ru g ie  p o p raw n e  
d o p isk a m i u zu p e łn io n o  i p lanem  m ia s ta  o zdob ione 
C ena p o p rz e d n ia  rs. 2 k . 50, obeenle rs. I. 

Trlppllit. D zien n ik  p o d ró ży  po L itw ie  i Ż m u d z i 
2 tom y. C ena p o p rzed n ia  r s .  2 k . 50, obeenle 
60 kop.

Tripplln. W ycieczk i L e k a rz a  P o la k a  po w łasnym  
k ra ju , 4 tom y. C ena p o p rzed n ia  rs . 5 k .4 0  obee­
nle rs. 1.

Z a  p rz e sy łk ę  p o cz tą  d o licza  się do k a ż d e g o  ru b la  
10 k o p  Z ap isu jący  w szystk ie  k s ią ż k i razem , k o s z ­
tów  pocztow ych  n ie  ponoszą . S k ła d  g łów ny w K s ię ­
g a rn i i S k ła d z ie  Nótllanryeego Orgelbran­
da, p rz y  u licy  K ra k .-P rz e d m ., N r  l nowy.

(11 — 15) — 6043 —
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DONIESIENIA.
Rada Szczegółow a Opiekuńcza

S z p i t a l i *  D z i e c i ą t k a  J e z u s  w  l i a r t z a n l e ,
P o d a je  d o  w ia d o m o śc i, iż  w d n iu  18 (30) L i s to p a d a  r .  b . ,  

o g o d z in ie  1 1ej ra n o ,  w G m a c h u  S z p i ta la  D z ie c ią tk a  J e z u s ,  
p r z e d  d e le g o w a n y m i C z ło n k a m i R a d y  S z c zeg ó ło w e j O p ie k u ń ­
c ze j te g o ż  S z p i ta la ,  o d b ę d z ie  s ię  p o w tó rn a  L ic y ta c ja  in  m i­
n u s  o d  c e n  n a  p r a e t iu m  o z n a c z o n y c h , p rz e z  d e k la r a c je  o p ie ­
c z ę to w a n e ,  n a  d o s ta w ę  p rz e z  c z a s  o d  d n ia  l ( 1 3 ) S ty c z n ia  
18 6 9  r . ,  d o  d n ia  1 (13) S ty c z n ia  1870  r . ,  d la  rz e c z o n e g o  
S z p i ta la  n a s tę p u ją c y c h  p r o d u k tó w :

M ię s a  w o ło w eg o , w ie p rz o w e g o  i b a ra n ie g o ,  m a s ła ,  d ro ż d ż y  
p ra s o w a n y c h ,  św iec  ło jo w y c h  i s te a ry n o w y c h ,  w ęg li k a m ie n ­
n y c h , ś le d z i ,  ś m ie ta n y  k w a śn e j,  s e r ó w  k ro w ic h ,  ry b  ś w i e ­
ż y c h ,  s z k ła  a p te c z n e g o  i k ro c h m a lu  le p sz e g o .

N a  d o s ta w ę  w s z a k ż e  m ię s a  w o ło w e g o , o d b ę d z ie  s ię  j e s z ­
c z e  g ło ś n a  l ic y ta c ja  o d  c en y  n a jm n ie js z e j  w d e k la r a c ja c h  
p o d a n e j ,!  p o m ię d z y  s k ła d a ją c y m i ta k o w e .

I lo ś ć  p o w y ż sz y c h  d o s ta w , c e n y  n a  p r a e t iu m ,  o ra z  w y so k o ść  
w a d ju m  do  k a ż d e j  p o s z c z e g ó ło w o  d o s ta w y  o z n a c z o n e , o b e j ­
m u ją  w a ru n k i  l ic y ta c y jn e , k tó r e  k a ż d o d z ie n n ie ,  z  w y ją tk ie m  
ś w ią t ,  w g o d z in a c h  b iu ro w y c h , w K ą n c e l la r j i  S z p i ta ln e j  p r z e j ­
r z a n e  b y ć  m ogą .

D ek lam acje  p o d łu g  p o n iż sz e g o  w z o ru  s p is a n e ,  w ra z  z  d o w o ­
d a m i n a  w n ie s io n e  w a d ju m  d o  K a s s y  S z p i ta ln e j ,  w in n y  b y ć  
s k ła d a n o  w d n iu  do  l ic y ta c j i  o z n a c z o n y m , n a jp ó ź n ie j  do  g o ­
d z in y  1 le j  r a n o ,  n a  r ę c e  C z ło n k a  R a d y  Z a w ia d u ją c e g o  c z ę ś c ią  
n a d z o r c z ą ,  lu b  je g o  p o m o c n ik a .

D e k la r a c je  s k ro b a n e ,  p r z e k r e ś la n e ,  n ie p o d p is a n e ,  lu b  o z n a ­
c z e n ia  m ie js c a  z a m ie s z k a n ia  l i c y ta n ta  n ie o b e jm u ją c e ,  p rz y -  
ję te m i n ie  b ę d ą .

W Z Ó R  D O  D E K L A R A C J I .
W  s k u te k  o g ło s z e n ia  R a d y  S z c z e g ó ło w e j O p ie k u ń c z e j S z p i­

t a l a  D z ie c ią tk a  J e z u s  w  W a r s z a w ie ,  n iż e j  p o d p is a n y  d b o w ią - 
z u ję s ię  p rz e z  c z a s  o d  d n ia  l (13 ) S ty c z n ia  1 8 6 9 , d o  d n ia  1 (1 3 )  
S ty c z n ia  1870 r , d o s ta w ia ć  te m u ż  S z p i ta lo w i,  ( tu  w y m ie n ić  
ro d z a j  i c e n ę  p o d e jm o w a n e j d o s taw y ) .

K w it  n a  z ło ż o n e  w a d ju m  w K a s s ie  S z p i ta ln e j  d o łą c z a m .
W s z e lk im  w a ru n k o m  lic y ta c y jn y m  s ię  p o d d a ję .
S t a ł e  m o je  z a m ie s z k a n ie  j e s t ................
P is a łe m  w  W a r s z a w ie  d n ia  . . . . :

( P o d p is a ć  im ie  i n a z w is k o ) .
O p ie k u n  P r e z y d u ją c y ,  M i a n o w s k i .

P o m o c n ik  N a d z o r c y  S z p i ta la ,  M u c h a r s k i .
( 2 — 3) — 7 8 6 4 —  (D . W .)

M i k o ł a j  B ą r o n  B y a t r a m ,
D o n a ta r ju s z  D ó b r  C h e łm n o  w P o w ie c ie  
K o ls k im , w y s ta w ił  d la  b  A d m in is t r a to r a  
ty c h ż e  . .D ó b r  K o n s ta n te g o  D e r s e v i l l e ,  

B la n k ie ty  z p o d p is e m  sw o jem , d la  z a ł a tw ie n ia  w je g o  im ie ­
n iu  k o r r e s p o n d e n c j i  z  b . K o m is s ją  S k a r b u .  G d y  j e d n a k  
w s z e ik ie  s to s u n k i  z D c r s e v i l le m  z  d n ie m  28 L u te g o  ( U  M a rc a )  
r .  b. u s ta ły ,  p r z e t  1 i B la n k ie ty  n ie  m a ją  ż a d n e g o  z n a c z e n ia ,  
i  o s t r z e g a  s ię ,  k o g o  to  o b c h o d z ić  m o ż e , a b y  z  D e rs e v il le m  
ż a d n y c h  z o b o w ią z a ń  im ie n ie m  M ik o ła ja  B a r o n a  B y s t r a m  
c z y n io n y c h , n ie  p rz y jm o w a ły , g d y ż  ta k o w e  ż a d n e g o  s k u tk u  
m ie ć  n ie  b ę d ą .

P e łn o m o c n ik  O jca , D o n a ta r ju s z a  D ó b r  C h e łm n o ,
M ik o ła j  SyR M ik o ła ja ,  1

B a c o n  B y s t r a m .
(2 — 3) — 7 9 1 1 —  (17234)____________

O a l  d n i a  I g o  L i s t o p a d a  b .  r .

C e n y  C u k r u  i K a w y
z n a c z n ie  z n iż o n e  

w  S k ł a d z i e  G ł ó w n y m
WINA WERA.

K ra k o w s k ie -P rz e d m ie ś c ie  N r  4 0 4 , w p ro s t  K o ś c io ła  Śgo K rz y ż a .
C u k i e r  p ię k n y  w g ło w a c h , f u n t  p o  K o p  13.
C u k i e r  p ię k n y  w k a w a ła c h ,  „  „  „  14.
M ą c z k a  c u k ro w a  b ia ła ,  „  „  „  13.
H a n a  le p s z a ,  „  „  „  28 .

R ó w n ie ż  p o w y ż sz y  S k ła d  o t r z y m a ł  ś w ie ż e  B a k a i j e ,  
z  p o m ię d z y  k tó r y c h  F i g i  s p r z e d a je  f u n t  p o  K o p .  2 0 .

j(2— 3) — 7917— (16712)

kil

W f  Uwiadomienie.
O Z U P E Ł N E J  W Y P R Z E D A Ż Y

'UfilEiJ&QS'SJ JAQESlKDYJTOia 
WEŁNIANYCH I BAWEŁNIANYCH,

[P Ł Ó C IE N , C H U S T E K  I  B IE L IZ N Y  S T O Ł O W E J  

I»o ren ie niżej kosztu ,

* E  N U L A M I

M. BRABANDER,
p r z y  ulicy M arszałkowskiej N r 1 0 6 5 c , dom W-go 

Okęckiego, w prost Saskiego Ogrodu.

[3 5 0
n i o
t 448

l Z  p o w o d u  n ie w ła śc iw o śc i m ie js c a  n a  h a n d e l  te g o  ro -  
_  a z a ju ,  u rz ą d z iw s z y  z u p e łn ą  w y p rz e d a ż  p o  c e n a c h  n i-  
g  ż e j  k o s z tu ,  p łó c ie n , b ie l iz n y  s to ło w e j  i to w a ró w  ło k -  
j®  r>10T ^ k : 0 te m  do  w ia d o m o śc i P u b l ic z n e j .

P o c h le b ia m  so b ie , ż e  ła s k a w i k u p u ją c y  d o s ta te c z n ie  
W  P rz ( n. j u ż  m o g li o ś w ie ż o ś c i to w a ru ,  d o b ro c i  
«  m a te r ia łu ,  j a k o  te ż  o s u m ie n n o ś c i  m eg o  z a k ła d u .  P o -  
0  le c a ją c  s ię  d a lsz y m  w z g lęd o m  S z a n o w n e j P u b l ic z n o ś c i  
j |  m a m  h o n o r  z a w ia d o m ić , ż e  w y p rz e d a ż  c ią g le  s ię  j e -  
_  sz c z e  o d b y w a , g d y ż  z n a c z n y  z a p a s  to w a r u ,  w j a k i  s ię  
M  z a o p a t r z y łe m  p rz y  o tw a rc iu  h a n d lu  m eg o  p r z e d  n ie -  
^  s p e łn a  ro k ie m , n ie  j e s t  je sz c z e  w y c z e r p n ię ty , , i n ie je -  

d n e m u  ż ą d a n iu  z a d o s y ć  u c z y n ić  m o g ę .
Max. B r a  bander, 

m  ®° *o k c i P o r k a lu  b ia łe g o  a n g ie ls k ie g o  p o  k o p . 12 . 
* 4 7 5  „ h  la n e l i  a n g ie ls k ie j ,  c z y s te j  w e łn ia n e j  w  r ó ż - |
m  n y c h  k o lo ra c h , po  k o p . 7 5 .

B a r c h a n u  w ró ż n y c h  k o lo r a c h ,  po  k o p  1 8 ' / ,  
P ó łk o r tu  w ró ż n y c h  k o lo ra c h ,  p o  k o p . 40 . (
F la n e lk i  w P a s k i  i  k r a t k i  w ró ż n y c h  k o lo ra c h  

p o  k o p . 1 6 1/ , .
D re l ic h u  w pasy Najmanowskiego, p o  k. 3 5 .

f n li!  " n  z a g ra n ic z n y , p o  k o p . 4 5 .
» D re l is z k u  w ro ż n y c h  k o lo ra c h  n a  k a le s o n y  

! - .  T, m ę z k ie ,  p o  k o p . i 6 >/2.
Towaru wełnianego na suknie dubeltowej* 

szerokości, po kop. 171/ .
T o w a ru  w e łn ia n e g o  n a  s u k n ie ,  po  k o p . 2 2 '/ , .

" » n p o k o p .  3 0 .

p ie je k  35” W naj ' e P S7-ym g RtUDk u  p o k o -

' / ,  tu z in a  c h u s te k  p łó c ie n n y c h  w d o b ry m  g a tu n k u ,  poi 
po  k o p  95. J r  '

l  s z tu k a  p łó tn a  do m o w eg o , r s  7
„ „ Holenderskiego, po rs . 9 k . 50 .
” » B z ląz k ic g o  %  60  ło k c i ,  r s .  1 1 k .  7 5 .
” w  1 " ‘^O K rskiego, rs. 12 k . 7 5 . \
» Weby Rumburgskiej 70  łokci, rs. 15 k , 5 0 . ;
» n Angielskiej 70 łokci, rs. 2 0 . '
n » Kilefeldzkiej 7 o łokci, rs. 2 2 .
r  » Erancuzkiej 70 łokci, r s .  2 5 .
n » Batystowej 7 0 łokci, od rs. 30  d o r s :55.

N a  poł sztuki także sprzedaje  się.
W e b a  ro ż o w a  ło k ie ć  k o p . 30 .

C hustki czysto wełniane gzjf0Ckie w różnych kolorach.
o d  rs .  2 k . 50 do  r s .  3 k o p .  6 0 .

C h u s tk i  c z y s to  Lam ou z  k rę c o n e m i f r e n d z la m i,  rs . 3 k .  7 5 . 
C h u s tk i  w łó c z k o w e , r s  3 k .  8 5 .
C h u s tk i  t ry k o to w e , r s .  4 k . 50.
R ę c z n ik i  n a  ło k c ie  w p a s k i ,  ł o k ie ć  k .  15.
O b ru s y  k o lo ro w e  i b ia łe  c z y li b ie l iz n a  s to ło w a ,  n iż e j  
c e n y  k o s z tu  25 p ro c e n t .

K u p u ją c y m  z a  su m m ę  r s .  100, o d s tę p u je  s ię  k u p ie c k i !  
r a b a t  2 %  p ro c e n t.

1875

(8 - 8 ) - 7 3 4 2  — (12 ,842 )

Pl«
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SO,(100 M l  DO SHU.
Stowarzyszenie Rękodzielnicze Wheeler et WTilson w Nowym-Yorku, rozesłało od początku ist-

nienjESTrTO WYŻEJ NIŻ TRZECIĄ CZĘŚĆ MASZYN DO SZYCIA, WYROBIONYCH WE 
WSZYSTKICH PATENTOWANYCH FABRYKACH AMERYKI. . , QO

Wheeler et Wilson, JEDYNYMI byli, którzy w 1867 r  w Paryżu, z pomiędzy 82 wspoł- 
ubiegających się, otrzymali za swoje maszyny ME HAL Z Ł 0 1 Y , c o  zapewne najlepszym jest 
dowodem niezrównanej doskonałości ich systemu. Pomimo wielkiej liczby naśladowców, ma­
szyny ORYGINALNE odchodzą w ogromnej ilości, a odbyt ciągle jeszcze wzmaga się.

Aby ułatwić Publiczności odróżnienie maszyn naśladowanych, a sprzedawanych pod na­
zwą „Wheeler et Wilson Sewing Machines", „Wheeler-e t-W ilsons Patent", „deutsche Wheeler 
et Wilson" etc., etc. Nadmieniamy, że każda PRAWDZIWA maszyna, firmę

WHEELER et WILSON M F G. C '
B R I D G E P O R T .  C O N N

wypisaną ma na piacie stalowej. Ktokolwiek życzy sobie kupić maszynę ORYGINALNĄ, do­
brze uczyni, jeżeli w rachunku przez sprzedającego, WYRAŹNIE wyszczególnić każe: „PRA­
WDZIWA AMERYKAŃSKA MASZYNA DO SZYCIA".

Sprzedaż prawdziwych maszyn do Szycia A\ heeler a et Wilsona, wyłącznie na Królestwo 
Polskie, powierzoną została głównemu ajentowi stowarzyszenia p. ALEKSANDROWI FLATAU 

' i takowe w składzie tegoż, przy ulicy Rymarskiej, Nr. 8 nowy, w Warszawie, nabyć można 
z zupełną pewnością oryginalnego onych pochodzenia.

Stowarzyszenie Rękodzielnicze WHEEŁEK et 1Y1ŁSOM, w Nowym-Yorku, 
Nr. 625, Broadway. (2—3) 7823 (16,503)

Pasta i Syrop z owocu Arabskiego,
znanego (Vale P. Delangrenicr.

50 L ekarzy  Szpitalów Paryzk ich  Professorów F a k u lte tu  
Medycznego poświadczyło skuteczność i wyższość tego le ­
karstw a nad wszelkie inne dla wyleczenia katarów, 
grypy, zapaleniaJgardta i piersi.

Raccahout Arabskie P. Delangrenier.
śro d ek  ten  potw ierdzony przez P ary zk ą  A kadem ję M e­

dyczną, leczy słabości żo łądka i kiszek, przyspiesza pow rót 
do zdrowia, wzmacnia dzieci delikatne  i w ątłe, zabezpiecza 
od gorączki tyfoidalnej i chorób epidem icznych.

W Paryżu  na ulicy R ichelieu, 26; w W arszaw ie jedynie 
w Składach M aterjałów  Aptecznych Wgo Gallego i Ludw ika 
Spiessa. t7— 24> — 6678 —(17511)

TOLUTINE R.IGAUD
Cudowna W oda toaletow a wytworzona z balsam u roślin  

najprzedniejszą woń wydających. D oskonalszą je s t  od wszel­
kich wód kolońckleh i oetów toaletowych
najw ięcej cenionych, łagodzi skórę , czyni ją  więcej ściśliwą 
i udziela nowej czerstwości.

Skład w W arszaw ie w M agazynie P erfum  i W ytw orów  
toaletow ych P. Pohorecklego, w P aryżu  u F a b ry k a n ta  
p  lligiind et Conip , ru e  de R ichelieu.

(2 — 14) — 7753— (16915)

J e s t  do sprzedania za  tan ią  cenę,

F D T R 0
Szopam i podbite. U lica Przejazd , w M ostowskich Pałacu .
W iadom ość u Szw ajcara. (2—3) — 7090—(17245)

YR.i:i4S l \» ltA  FLATAl,

p rzy  ulicy Rym arskiej, Nr 8 nowy.

Zaopatrzonym  został w następu jące towary: Płotu* webowe Irlandzkie , B ilefeldskie bz lązk ie  i t. d. 
w całych i w pół sztukach; P lot.,a  kocowe, O .ustk i do nosa . * “aJ“°.w:
wszych deseniach; Serwety do kawy, Kęeznlkl, Ponesocl.y 1 Skarpetki, Perkale, Plkt 1
Dymki belgijskie i angielskie, Kołnierzyki 1 Krawaty paryzkie  i t. d.

Ceny stałe umiarkowane.
Biorącym  w większej ilości, odstępu je  się stosow ny rab a t.
(2— 6) — 7927— ( 17,384)
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w m iejscu jak o  kupey stale, i posiadając  ju ż  tern sam em  zaE gzystu jąc  ju ż  wiele lat tu  __ _____ .  .  . . _________  „_____ ____ _
jufanłe Szanow. Publiczności, pozwalamy sobie niniejszem  donieść, żośmy obecnie otrzym ali i to  z renomo- 

w anych i znanych Fabryk , mianowicie: Holenderskich, Bielenfeldskleli, Saskich, W ill- F M 
nerowsklch i t. p ., znaczną p a rtję  czysto lnianego płótna, nakryć stołowych i bieli- k i  
zny gotowej , a przez dość długie i ciągłe stosunki, jak ie  mamy z fabrykantam i wyżej wspomnionych

M
fabryk , wyjednaliśm y sobie, iż nam  tow ary swoje daleko taniej oddają jak  wszystkim  innym , co staw ia nas 
w m ożności tow ary nasze oddawać po niesłychanie tanich cenach,

a CO JEST FAKTEM PBA W BH W lM . : i

Firma nasza przez lat tyle tu  w miejscu egzystująca, dała już Szanownej Publicz- p *  
ności dość dowodów swej rzetelności, tak co do PRAWDZIWOŚCI, ŚWIEŻOŚCI 
oraz CZYSTOŚCI towaru, jak sumiennej miary i niesłychanie taniej ceny.— Po- 
chlebiamy więc sobie, że Szanowna Publiczność jak dotąd, tak i nadal Swem zaufa­
niem zaszczycać nas raczy, zaopatrywując się w potrzebne Jej, a zawsze świeże, 
dobre i tanie towary, o które ciągle starać się będziemy.

Eokal sprzedaży znajduje się wyłącznie tylko na Krahowsk.-Przed­
m ieściu w h o telu  E uropejskim , w Sklepie, przy bram ie, wchodząc do Tow arzystw a Z achęty  Sztuk P ięknych.

PREIS-COORANT (CENNIK) STAŁY. —
m

R s. kp.
A ngielski P erk a l, w dobrym  g a tu n k u , łok ieć  12  — sztuka Saskiego p łó tna,
v ,  tuzina  Serw et stołowych, . • 1 sz tu k a  W ilnerow skiego p łó tn a
*/, tu z in a  deserow ych serw et . • 60 sz tuka Irlandskiego p łó tn a
V, tuzina  C hustek  do nosa ?  sztuka B ielenfeldskiego p łó tna
%  tuzina  praw dziw ych F rancuz, chustek  ba ty s t. 1 40 sz tuka weby Irlan d zk ie j na  14 koszul
P a r tja  czysto ln ianych koszul dam skich, ja k  y  sz tuka weby B ielenfeldzkiej „

i m ęzkich, ręcznej roboty, z cienkie- sz tuka weby W illncrow skiej „
go gatunku , sz tu k a  po . 1— 33 ' sz tuka  weby R um burgskiej „  . 2 j . _ ou

%  tu z in a  ręczników  . . • . 1 -  „  szt. weby H olend. n itk a  trzy  razy kręcona 25 —  ą
K a l e s o n y  z  d o b r e g o  p łó tn a  sprzedajem y bardzo  tam o Prawdziwego Belgijskiego koronnego p łó tna
*/a sztuki Szlązkiego płótna . 6 V* . /4 szerokie, łokieć po — 50 .
'/» sz tuk i H ollenderskiego p łó tn a  7,~l50 Sprzedajem y też  i na łokcie, po cenie sztukowej

Praw dziw e A ngielskie ko łd ry  pikowe, z dobrego gatunku sprzedajem y po bardzo zniżonych cenach, 
o raz  praw dziw e k o ł d r y  ang ie lsk ie  w e ł n i a n e ,  począwszy od 4-ch rsr . i wyżej. - 

G a r n i t u r y  na  6 i 12 osób, najp iękn iejsze  „ l l o u n i e  u a m a s t  *, oddajem y też  po bardzo niz-

R ów nie i^poT iadam y p a rtję  b a t y s t o w e j  H e ł ł e n d e r s U l e J  w e b y ,  k tó rą  oddajem y po niesły- ^  a 
chan ie  p rzystępnych cenach. . . „

F lan e la  angielska w różnych kolorach n a  spódniczki lub na k a ttam ki m ęzkie, [sprzedają się bardzo  tan io , r  ^  
F ira n k i łok ieć  od kop. 2 5 , o raz  sp rzed a ją  się F ira n k i upasowane, po cenach nad er p rzystępnych .
O bstalunki na prow incję, począwszy od rs. 2 5 , załatw iane  będą sum iennie i ak u ratn ie . r ™
( 9  1 2 ) — 642 6  — (17,200) (Dz. W.)

Rs. kp
7 — 25

Płaszcz Szopowy
dużo używany, 

do sprzedan ia  za  dw anaście rubli. 
Jerozo lim ska  Nr 38, m ieszkania Nr 15.

(3— 3) — 7859— (17177)

Koń maści karej, (Rysak),
la t  pięć m ający, zdatny do zaprzęgu, je s t  do 
sprzedania  za um iarkow aną cenę, przy ulicy 

W iejskiej pod N r 1731, w m ieszkaniu N r 2 .
_________ [ ( 3 - 4 )  — 7841 — (171 22)

Dwie Salopy Damskie,
używane, jedna  lis ia  atłasem  kry ta, z K ołnierzem  tum ako- 
wym; druga elkowa, z takim że K ołnierzem , korcikiem  kry ta, 
są do sprzedania w Składzie F u te r  W . Pawłowskiego e t 
Cotnp , w H otelu Europejskim . (3—3) — 7 8 7 5 —(17167)

Dla Panów P r a w n i k ó w !
Dogodny lokal frontowy, narożny  od ulicy Ś-to J e r -  

skiej i Placu K rasińskiego pod N r 1790, w Starym  
tea trze  na drugim piętrze, odświeżony ciepły, sk ła ­
dający się z salonu o 3 ch oknach, 3 eh pokoi, p rzed ­
pokoju, kuchni, piwnicy i osobnej góry; z kuchni je s t 
oddzielne wyjście; do najęcia od Nowego R oku, cena 
roczna rs  330. Tam że po trzebna zdraz z dobrem i 
świadectwami do jednego dziecka i wyręczenia w go­
spodarstwie.

bo n a  NIEMKA
W tem że miejscu dowiedzieć się m ożna o dz ie rża ­

wę obszernego ogrodu warzywnego i owo- 
rowego, wraz z domkiem m ieszkalnym , zdatnym  
dla prywatnej osoby lub ogrodnika. Ogród z domkiem 
je s t  na  Lesznie, pod N r 6 9 2 . (2— 3 ) —-7925— (16.599)|

W d rukarn i K nrjera W arszaw skiego. -  Z a pozwoleniem Cenzury Rządowej.


